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Wojia w Chinach może trwali do wiosny
Tokio, 28. 8. (PAT). Korespondent Ren 

tera  donosi, iż nieszczęśliwy incydent z am­
basadorem Hugessenem wywarł głębokie 
wrażenie w kołach ' japońskich. Nie ulega 
żadnej wątpliwości, iż kola oficjalne szcze­
rze żałują, iż wypadek -ten się wydarzył. 
B rytyjski charge d‘affaires nie otrzymał je­
szcze żadnych instrukcyj w sprawie pro­
testu brytyjskiego. W sprawie tej nie na­
leży oczekiwać dalszych kroków przed po­
niedziałkiem.

Istnieją, powody, pozwalające przypu­
szczać, że walki obejmą dalsze obszary w 
Chinach. Ewakuowanie 4 tys. obywateli ja ­
pońskich z Sing-Tao jest poniekąd wskazów­
ką, że Szantung będzie wkrótce objęty po­
żogą wojenną.

Japońscy oficerowie powracający ? pola 
walki zgodnie twierdzą, iż wojska chińskie 
walczą bardzo dzielnie, walka będzie bar­
dzo ciężka, ale Chińczykom brak materiału 
wojennego, a przede wszystkim artylerii i 
zmotoryz owanych transportów.

W edług korespondenta Reutera, mało 
prawdopodobne jest, by Chiny południowe 
korzystały przez czas dłuższy z pokoju. P ra

wdopodobnie eskadry powńetrzne japońskie 
ukażą się również nad Kantonem. Wobec 
bardzo surowej cenzury w Tokio, tru d n i 
zorientować się i ocenić z całą bezstronnoś­
cią rozwój działań wojennych.

Premier Konoye oświadczył, iż obecna 
sytuacja czyni prawie niemożliwymi roko­
wania dyplomatyczne z Nankinem. Najlep 
szym postępowaniem ze strony Japonii jest 
zgniecenie Chin, tak, aby nie miały odwagi 
walczyć.

W kołach zbliżonych do rządu przypu­
szczają, iż walki będą trw ały przynajmniej* 
do wiosny, a nawet być może dłużej, cho­
ciaż japoński sztab generalny czyni wszyst­
kie możliwe wysiłki, aby osiągnąć szybkie 
zwycięstwo.

Do czynnej służby powołano z powro­
tem 20 generałów, przeniesionych w stan 
spoczynku. Zmobilizowano również tysiące 
rezerwistów. Należy przypuszczać, iż przed 
zakończeniem walki, k tóra zdaniem Ja.poń 
czyków toiisi się zakończyć zgnieceniem 

sił chińskich, efekty wy armii japońskiej 
będą podwojone, a być może nawet potro­
jone.

przyzwyczaja się do huku
armat i bomb

Szanghaj 28 sierpnia. (PAT) Według agen­
cji Domei, piechota japońska, z którą współ­
działa marynarka, wypiera Chińczyków z zaj­
mowanych przez nich pozycyj. Wojska japoń­
skie zajęły Yin-Hang-Czen. Jest to ważny 
punkt strategiczny na rzece Whang-Pu na pól 
nocny wschód od Szaghaju, 4 kim. od Wusun- 
gu, a 6 km. od Yang-Tse-Po.

Wojska chińskie, otaczające koncesję mię­
dzynarodową, przez całą noc zachowywały 
spokój, prawdopodobnie przygotowując się do 
odwrotu. Dzielnica Hong-Kiu nie była niepo­
kojona. Samoloty chińskie ukazały się w no­
cy nad Szanghajem w małych, grupach.

Wczoraj samoloty chińskie zrzucały bomby 
na pozycje japońskie, które jednakże nie osią­
gnęły celu, spadając na chińskie pozycje w 
dzielnicy Czapek Samoloty japońskie stwier­
dziły, iż pomiędzy Czang-Szu i Tai-Tsang po­

suwają się poważne transporty chińskie z amu 
nicją.

Szanghaj 28 sierpnia. (PAT). 12 samolo­
tów japońskich bombardowało wczoraj Nan- 
Tao, zrzucając znaczną ilość bomb o wiele 
większego, niż dotychczas kalibru. W pobliżu 
dworca południowego wybuchły 4 pociski o
wielkiej sile.

Szanghaj 28 sierpnia. (PAT). Pomimo 
walk toczących się wokoło Szanghaju, w ca­
łym mieście życie powraca do stanu normal­
nego. Większość kabaretów i nocnych re«tau- 
racyj jest otwarta obecnie już po południu. 
Natomiast zamykane są o godzinie 19 min. 30 
przed obowiązującą godziną policyjną. O godz. 
22 ruch na ulicach zamiera. Dowodem popra­
wy twarunków w mieście jest rozw iązanie bry­
tyjskiego komitetu ewakuacyjnego.

Dalsze transporty wojsk amerykańskich 
i włoskich płyną do Chin

Kalifornia, 28. 8. (PAT.) Ju tro  odjedzie 
do Szanghaju transportowiec „Chaumont*. 
k tóry  zabierze na swym pokładzie 1.200 
strzelców m arynarki St. Zjedn. Parowcowi

będzie towarzyszył krążownik „Marble 
Head".

Rzym, 28. 8. (PAT.) W związku z wy­
słaniem do Szanghaju krążownika włoskie-

Sad i\pel. zmnlelsiał harc
działaczom niemieckim

Poznań 28 sierpnia. (PAT). PTzed Sądem 
Apelacyjnym w Poznaniu toczyła się wczoraj 
rozprawa działaczy niemieckich z Pomorza, 
którzy na terenie Polski wr Kęsowie zorgani­
zowali tajny ..Obóz pracy", w którym prowa­
dzili szkolenie młodzieży na wzór wojskowy.

Jak wiadomo, Sąd Okręgowy w Chojnicach 
wydał w tej sprawie wyrok skazujący sekre­
tarza zarządu ,,Deutsche Veremigung" — Ar- 

11A 20 mieś. więzienia, dr. Gero 
Gersdorfa i Liselottę Freimann na 15 m-ies. 
więzdema ora* komendanta obozu J. Klimka 
na dwa lata więzienia. Pozostałych zasądzono

na kary więzienia od 6 do 15 mies. więzienia.
Po dwugodzinnej naradzie sąd uchylił wy­

rok I instancji w stosunku do 7 oskarżonych 
i skazał: Armina Drossa i J. Klimka, komen- 
denta obozu, każdego na rok więzienia, dr. 
Gero Gersdorfa, Liselottę Freimann i Krae- 
gera każdego na 9 miesięcy oraz siostry Wehr 
każdą na 5 miesięcy więzienia. Dalszym oskar 
żonym Sąd zatwierdził wyrok I instancji; — 
Wszystkim oskarżonym oprócz Drossa. Klim­
ka, Kruegera, Adama i Brunka zawieszono 
wykonanie kary na przeciąg 5 lat.

W motywach wyroku przewodniczący sę-

go, „Monte Cuccoli" prasa informuje, że na 
wodach chińskich znajdują sie obecnie dwa 
włoskie okręty wojenne „Leparto" i „Car- 
Iutto". Ponadto w Chinach znajduje się ba­
talion „Sunt Marco", którego oddziały roz­
mieszczone są w Szanghaju. Pekinie 
i Tientsinie. Dn. 27 bm. odpłynął do Szang­
haju na pokładzie okrętu „Bianca Mano" 
batalion grenadierów sabaudzkich w sile 
750 łudzi.

Gwałtowny atak Japończyków 
na froncie północnym

Szanghaj 28 sierpnia. (PAT) Chińska agen 
cia ,,Central News" donosi z Pao-Ting-Fu, że 
Japończycy po otrzymaniu posiłków, zaata­
kowali gwałtownie pozycje chińskie w pobli­
żu Kałganu. Walki trwają. Wojska chińskie 
odebrały Japończykom zajętą przez nich wy­
żynę Ma-Pao-Czen, położoną na zachód od 
przełęczy Nankau.

Kolumny japońskie zajmują 
Kałgan

Tokio, 28 sierpnia. (PAT). Ze źródeł ja­
pońskich donoszą, iż na froncie położonym na 
północno-zachód od Pekinu kolumny japoń­
skie posuwają się wzdłuż kolei Pekin — 

Seiuan. W odległości 15 km. na południowy- 
zachód od Nankau, wywiązała sio gwałtowna 
bitwa i  wojskami chińskimi.

Japończycy weszli o godzinie 13 wczoraj 
do cytadeli w Kałganie, opuszczonej przez 
Chińczyków.

Pekin 28 sierpnia. (PAT). Wojska japoń­
skie, działające wzdłuż linii Pekin — Hąnkau, 
zajęły wyniosłości położone na zachód od 
Liaug-Siang. W akcji samoloty japońskie 
współdziałały z piechotą. Zajęcie wyniosłości 
znajdujących się w pobliżu kolei, ułatwi dal­
sze operacie wojsk japońskich w kierunku 
południowym.

Mongołowie pomagają Japonii
Tokio, 28 sierpnia. (PAT). Japoński szef 

sztabu generalnego ks. Kanin polecił gen. 
Uyeda, dowodzącemu armią kwantuńską, by 
wyraził podziękowanie dwom dywizjom w 
Mongolii Wewnętrznej, które okazały pomoc 
wojskom japońskim podczas walk w prowin­
cji Czahar pod dowództwem księcia Teh. Dy­
wizje te, poparte przez samoloty japońskie 
wzięły udział w w alce z konnicą chińską, któ­
rej straty wyniosły 1500 zabitych, a ok. 4.000 
rannych. Straty Mongołów nie przewyższały 
300 zabitych.

dzia dr Eimer podał, ii oskarżeni naruszyli 
obowiązek lojalności wobec Państwa polskie­
go, które daje mniejszościom pełną możność 
swobodnego życia narodowego. Trybunał za­
wiesił większej części oskarżonych wykonanie 
kary, aby dać im możność nawrócenia z błęd­
nej drogi.

Kronika telegraficzna
— Do W iednia przybył z Budapesztu 

regent Horthy, który zabawi kilka dni w sto 
licy Austrii. W izyta jego posiada charakter 
prywatny.

— Naczelna rada arabska zabiega obecnie 
o utworzenie wspólnego frontu, już nie tylko 
pomiędzy Arabami-chrześcijanami a muzuł­
manami, co stało się faktem dokonanym, ale 
między chrześcijanami i muzułmanami w ogó­
le. Zdaniem wielu spośród wybitnych muzuł­
man obecna chwila jest bardzo korzystna dla 
wyrólwnaiiia dawnych nieporozumień.

—- Według źródeł arabskich w okresie 
czasu od 15 sierpnia, w- całej Palestynie było 
37 wypadkóiw napadów zbrojnych zarówno 
przeciwko prywatnym osobom jak i organom 
rządowym. Władze dokonały 17 rewizyj, kon­
fiskując pewną ilość karabinów, naboi i bomb. 
Aresztolwano ogółem 22 osoby.

— W księgarniach wiedeńskich uległa 
obecnie konfiskacie słynna książka czeskiego 
powieściopisarza i dziennikarza Jarosława Ha­
ska p. t. „Dzielny wojak Szwejk44. Przyczyny 
konfiskaty należy się dopatrywać w treści 
książki, opisującej tw sposób humorystyczny ży 
cie i stosunki w dawnej armii austriacko-wę­
gierskiej.

— W Lateste kolo Bordeaux wybuchł w 
lasach pożar. Ludność po upływie godziny 
opanowała płomienie. Spłonęło fwiele ha la­
su. Władze wszczęły dochodzenia celem wy­
śledzenia przyczyny pożaru.

— Z Kowna donoszą o uchylaniu się od 
służby wojskowej włościan. Na Jwrzesień, sąd 
wojenny wyznaczył około 50 spraw.

— Samolot „Ju. 52“, należący do Lufthan- 
zy dokonał przelotu nad górskim pasmem P a­
miru. Samolot wystartował z Kabulu w Afga­
nistanie i wylądował w Su-Czau w Chinach.

Reforma
„zglajchszaltowanego" jadłospisu
Berlin, 28. 8. (PAT.) Ministerstwo Wy* 

żywienia Rzeszy wydało przemysłowi ga­
stronomicznemu polecenie dalszego zrefor­
mowania jadłospisów. Przy przyrządzaniu 
potraw należy używać środków żywności* 
dostosowanych do sezonu, przede wszyst­
kim jarzyn, owoców i soków owocowych. 
Na jadłospisach ma być umieszczona spe­
cjalna rubryka pod nazwą: „Co nam przy­
nosi pora roku?" W rubryce tej klienci bę­
dą znajdować dania ze świeżych jarzyn lub 
owoców. Szczególnie zalecana jest obecnie 
konsumeja soków winnych i jabłecznych, 
które zwolnione są od podatku napojowego.

Ograniczenia dla cudzoziemców
w korzystaniu z archiwów kościelnych 

w Niemczech
Berlin, 28 sierpnia. (PAT). Minister spraw 

kościelnych Rzeszy wydał rozporządzenie w 
sprawie używania archiwów kościelnych przez.. 
cudzoziemców. Zarządy archiwów zachować 
mają przytem najdalej idącą ostrożność. Pole 
ca się używania przede wszystkim spisów za- 
wartości archiwów. W przyszłości dostęp cu­
dzoziemców do archiwów kościelnych ora; 
związanych z nimi archiwów państwowych 
uzależniony będzie od zezwolenia władz.

Inne rozporządzenie ministra Kerrla do­
tyczy oszczędnego używania oleju dla celów 
kultu. Minister zwrócił się do władz kościel­
nych z odpowiednim wezwaniem w tym kie­
runku.

Warszawa, 28 sierpnia. (Telef.). W wyni­
ku przeprowadzonych pertraktacyj w' sprawie 
dostarczenia przez Rzeszę Niemiecką maszyn 
dla Polski wr zamian za zamrożone należności 
■w przyszłym miesiącu nadejść maja do PKP 
automaty dla drukowania biletów kolejowych.

Koleje otrzymają 60 maszyn elektrycznych d; 
diiukowania_.biletów systemem Pautza. pnzn . 
tym dostarczono będą również maszyny rocz­
ne do drukowania biletów.-Automatyczne ęia- 
szyny do drukowania biletów otrzjyma w pierw, 
szym rzędzie Warszawa.
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Gen. Franco likwiduje front północny
Santona w ręku powstańców

Sałamanea, 28. 8. (PAT). W edług komu­
nikatu  kw atery  głównej, na froncie Santan- 
der oddziały wojsk powstańczych zajęły 
wczoraj po południu Santonę, gdzie pod­
dało się 11 batalionów przeciwnika. Połą­
czenia komunikacyjne pomiędzy Bilbao — 
Santander, funkcjonują zupełnie normalnie. 
N a froncie aragońskim odparto z dużymi

stratam i wszystkie ataki wojsk rządowych.
Wiadomość, jakoby wojska rządowe 

'znajdowały się w niedalekiej odległości- od
Saragossy, jest nieprawdziwa. Na froncie 
mad ryckim - i na odcinku Soria, odparto 
wszystkie ataki wojsk rządowych. Na fron­
cie aragońskim strącono 6. samolotów prze- 
ciwnika.

Atak lotniczy na 4 parowce angielskie
Bordeaux, 28. 8. (PAT.) „Petite Giron- 

' de" donosi z Bayonne,  że hiszpański port 
Gijon wczoraj rano by! gwałtownie bombar­
dowany przez samoloty. W  szczególności  
ucierpiał port .  gdzie zn a j do w ał y  . się 4 pa­
rowce pod f l agą  brvtvjska „Hilda Moler", 
„A fricantradcrP „Stanbridge" i „Stan-

wood". Parowiec „Hilda Moler", k tóry zo­
stał trafiony opuścił- port wraz z parow­
cami „Stanwood** i „A fricantrader". „Stan- 
bridge". który ma uszkodzone- maszyny, 
pozostał w porcie. Parowcom brytyjskim 
towarzyszą dwa torpedowce.

Zasłali włoskiego generała przy zdobyciu
Santanderu

Rzym, 28. 8. (PPAT). „Messagero" w ko 
respondencji z Hiszpanii wskazuje na  wy­
jątkową rolę pewnego generała włoskiego, 
uczestnika wojny abisyńskiej oraz autora 
licznych dziel wojskowych znar»ych i cenio­
nych zagranicą. Generał ten, pełniący fu n k ­

cję szefa sztabu położył olbrzymie zasmgi 
.przy opracowywaniu i przygotowaniu ma­
newru, k tóry  zakończył się zwycięskim żdo 
byciem Santanderu. Zdaniem włoskich kół 
prasowych chodzi tu  o gen. Bergonzoli, w y ­
mienionego m. in.' przez „Tribunę" na liście

generałów włoskich, walczących w Hiszpa­
nii.

Straty Włochów
Rzym, 28. 8. (PAT). Urzędowo komuni­

kują, że straty  włoskie w walkach pod San­
tander w okresie od 14 do 23 b. m. wyno­
szą: oficerowie — zabitych 16, rannych 60, 
szeregowi —  zabitych 325, rannych 1616. 
Nazwiska poległych będą opublikowane 
wkrótce.

Uznanie Mussoliniego
Rzym, 28. 8. (PAT). Dowódca dywizji 

„Czarnych płomieni",, były szef sztabu mi­
licji faszystowskiej gen. Peruzzi, którego 
liczne fotografie podaje prasa od paru dni, 
nadesłał do Mussoliniego telegram, stw ier­
dzający, że „Czarne Koszule" całkowicie 
wypełniły swój obowiązek, oraz, że pole­
cenie dane im przez Mussoliniego zostało 
wykonane. Na telegram  ten odpowiedział 
Mussolini, podkreślając, że cały naród wło­
ski śledził przebieg bitwy z największą 
uwagą, oraz pewnością zwycięstwa. Dalej 
Mussolini przesyła pochwały oficerom i żoł­
nierzom, po czym oświadcza, że Italia jest 
dumna ze swych żołnierzy, walczących na 
ziemi hiszpańskiej.

Król włoski odwiedzi Niemcy?
Berlin, 28, 8. (PAT.) Krążące od dłuż-1 soliniego wskazuje z jednej strony znana 

Szego czasu w prasie zagranicznej pogłoski niechęć Duce do opuszczania granicy impe- 
0 mającej nastąpić w niedalekiej przyszło- perium, z drugiej zaś — grające niewątpli-
ścl rewizycie Mussoliniego w Niemczech, 
mimo braku urzędowych zaprzeczeń wyda 
ją się niezupełnie ścisłe. W kołach nolitycz- 
nych twierdzą, że w żadnym razie nie wcho 
dzł tu w rachubę cytowany ostatnio za 
granicą termin tej wizyty podczas okre9u 
zjazdu partyjnego w Norymberdze. Raczej 
już odpowiadałyby — zdaniem niektórych 
kół — prawdzie pogłoski o rzekomym wzię 
eiu udziału przez szefa rządu włoskiego w 
niemieckich manewrach jesiennych w Meck- 
lemhurgii. Jest rzeczą wiadomą, że między 
ambasadą włoską a rządem Rzeszy prowa­
dzone są już od dłuższego czasu rozmowy na 
temat wizyty wysokiej osobistości z Włoch 
w Niemczech. Cechy prawdopodobieństwa 
ma jednak przypuszczenie pewnych kół, iż 
tą wysoką osobistością byłby nie Mussolini, 
lecz raczej krół Wiktor Emanuel. Na praw 
dopodobieństwo przyjazdu króla, a nie Mus-

wie dużą rolę względy bezpieczeństwa.
Skąd inąd też za zapowiedź bliskiego 

terminu wizyty wysokiej osobistości Uważa­
ją otrzymanie przez szereg wielkich firm 
dużych zamówień na flagi o barwach naro­
dowych włoskich.

Prywatne Gimnazjum
Im. H. KOUATAJA

w Krakowie, alka Czapskich I. 5.
ma jeszcze kilka wolnych miejsc w klasach 
gimn. nowego ustroju. — Uczniowie (-ice), 
którzy przed wakacjami nie złożyli wstęp­
nego egzaminu do klasy I, mogą powtórzyć 

go 2 września, o godz. 9 rano. 
Wcześniejsze zołoszenla kanlaca**.

Rząd obniżył ceną wełny bawełnianej
Popieranie produkcji kotoniny

Warszawa, 28. 8. (PAT). W  wyniku po­
rozumienia z zrzeszeniem producentów przę 
dzy bawełnianej w Polsce Ministerstwo Prze 
myshi i Handlu, biorąc pod uwagę z jednej 
strony spadek ceny bawełny, a z drugiej 
zwyżkę robocizny, wynikającą z przeprowa 
dzonego niedawno arbitrażu, ustaliło obniż­
kę cen przędzy bawełnianej o 5 proc.

Niezależnie od tego Ministerstwo Prze­
mysłu i Handlu zobowiązało zrzeszenie pro 
dueantów przędzy bawełnianej do zapewnie 
nia trwałego zbytu kotoninie krajowej, któ­
ra w chwili obecnej kalkuluje się jeszcze 
drożej od bawełny, zarówno ze względu na

jej cenę, jak i na trudności techniczne, zwią 
zane z jej problemem. Przypuszczać jednak 
należy, że istniejące różnice stopniowo ule­
gać będą zmnieszeniu w miarę, jak  produk­
cja krajowej kotoniny będzie się rozszerzać 
w oparciu o trw ały  zbyt.

Zauważyć należy, że kotoninę wytwarza 
się z pośledniejszych gatunków lnu i jego 
odpadków, a również z konopi, wobec cze­
go popieranie produkcji kotoniny ma szcze­
gólne znaczenie dla rolnictwa ziem wschód 
nich j południowo-wschodnich oraz przyczy 
nia się do zmniejszenia Importu surowca 
zagranicznego.

Zatarg w górnictwie węglowym na Slaskn
wrócił na drogę bezpośrednich rokowań

Wftrsz&wa 28 sierpnia. (Telef.) Dziś pod 
przewodnictwem głównego inspektora pracy 
p. Klotta odbyła się w Ministerstwie Opieki 
Społecznej konferencja w sprawie likwidacji

M H M M O B
ł a w o - p u c  a m j a o m
tmrifTiii) i W W i m m p ' -  , .

zatargu w górnictwie węglowym na G. Śląsku.
Wśród żądań robotników na pierwsze miejsce 
wysuwa się żądanie podwyżki płac o około 10 
proc. oraz przeszeregowania z niższych grup 
zarobkowych do grup wyższych.

Po kilkugodzinnej konferencji postano­
wiono podjąć na nowo bezpośrednie pertrak­
tacje między zw. przemysłowców a związka­
mi robotniczymi.

Rokowania odbędą się w ciągu najbliższe­
go tygodnia pod przewodnictwem komisarza 
demobilizacyjnego inż. Maskiego. Gdyby roko­
wania te nie doprowadziły do zupełnego po­
rozumienia, wówczas zatarg poddany będzie 
orzeczeniu komisji arbitrażowej, która roz­
strzygnie kwestie sporne. Spodziewać gię na­
leży, że zapowiedziane na najbliższy tydzień 
pertraktacjo wyjaśnią w sposób ostateczny po 
łożenie w górnictwie węglowym na Górnym 
Śląsku.

A N T O N I  R O T H E
Fabryko śwlee kościelnych 

i  pierników miodowych
poleca

znana za awaj d.broei wyroby właana 
Kraków, ni. S ła w k o w sk a  20
T e l. Nr. 121-74 Rok zał. 187S.

s.

Is. Teofil Papesch
Kanonik i Proboszcz w Czańcn
zmarł zaopatrzony św. Sakramentami 
dnia 28 sierpnia 1987 r. w wieku 65 lat 

a 48 kapłaństwa. 
Wyprowadzenie zwłok do kościoła pa­
rafialnego w Czańeu nastąpi w ponie­
działek dnia 30 sierpnia br. o godzinie 

4 po południu,
Pogrzeb odbędzie się dnia 81 sierpnia 
1987 r. o godz. 9 rano po caym nastąpi 
eksportacja zwłok na cmentarz para­

fialny w Czańcn.
Na smntne te obrzędy zaprasza Ptntw. 

Księży Przyjaciół i Znajomych,

Siostra

Min. Świętosławski 
przemówienie do młodżioźy

Warszawa, 28. 8. (Telef.) Minister oświa­
ty prof. Świętosławski wygłosi ż okafcji 
otwarcia nowego roku szkolnego dwa prze­
mówienia do młodzieży szkolnej. W dńiu 4 
września p. m inister wygłosi przemówienie 
pod tytułem: „Czego Polska oczekuje od 
swej młodzieży**, zaś w dniu 5 września 
pod tytułem : „Na progu nowego róku śikól 
nego".

5 samolotów dla Aeroklubu w Krakowie
Kraków, 28. 8. Zarząd główny Ligi Obro 

ny Powietrznej i Przeciwgazowej ofiarował 
Aeroklubowi Krakowskiemu 5 nowych sa­
molotów, dwa RWD-10 i trzy RWD-8.

Samoloty RWD-10 zostały zakupione se 
składek pracowników skarbowych, zrzeszo­
nych w LOPP. Przekazanie samolotów 
przez LOPP. Aeroklubowi Krakowskiemu 
odbędzie się w czasie 14 tygodnia lotnicze­
go.

Japonio nic obawia sic
interwenci! mocarslir

Japonia zdecydowana jest nie czynić żadnych 
ustępstw w zakresie swej polityki i nie ule­
gnie żadnej presji.

Już znaleźli usprawiedliwienia
Tokio, 28 sierpnia. (PAT). Ag-emcja Domei 

donosi: Kwatera główna japońskiego desantu 
zawiadomiła, że lot rozpoznawczy, przeprowa­
dzony przez samoloty japońskie nad Kun* 
-Szan, Tait-Sang i Liu-Ho-Szem o świcie 26 
sierpnia, stwierdził, że w chlwili, gdy ambasa* 
d'or W, Brytanii przejeżdżał samochodem na 
drodze z Szang-Szu do Tait-Sang była tam 
skoncentrowana znaczna ilość wojsk chiń­
skich. Komunikat dodaje ponadto, że w tym 
samym czasie odbywały się na tej drodze licz­
ne transporty amunicji samochodami, cc óo- 
fwodzi, że okolica ta znajdowała się wówczaa 
w strefie kroków nieprzyjacielskich.

Tokio, 28 sierpnia. (PAT). Władze japoń­
skie wydały polecenie przeprowadzenia śledz­
twa w sprawie ostrzeliwania samochodu am­
basadora brytyjskiego pod Szanghajem. Wła­
dze nakazały szybkie prowadzenie dochodze­
nia, aby móc w jak najkrótszym czasie odpo­
wiedzieć rządowi brytyjskiemu. Pierwsze wra 
żenią wypadku przeminęły już wprawdzie i 
dziś dzienniki przemilczają tę sprawę. W ko­
łach dyplomatycznych i liberalnych panuje 
spokój i wyrażane jest przekonanie, że W. 
Brytania nie będzie zaostrzała konfliktu, któ­
ry powstał na skutek pomyłki. Porażka wojsk 
chińskich i przywrócenie spokoju w okoli­
cach Szanghaju, niewąpliwie wpłyiną na uspo­
kojenie opinii światowej. W kołach wojsko­
wych panuje przekonanie, że intenwencja mo­
carstw nie może wchodzić obecnie w rachubę 
i żadne z mocarstw nie będzie starało się 
wyciągnąć korzyści politycznych z iwypadku. —

mig? o t i m  aa i p  M i
W arszawa, 28. 8. (PAT). W  dniu 18 sierp 

nia rb. w nr 60 Dziennika Ustaw R. P. pgłj 
szona została pod poz. 471 ustaw a z dnia 7 
sierpnia br. o rozciągnięciu na  górnośląską 
łczęść woj. śląskiego przepisów o wykona­
niu reformy rolnej.

Z dniem wejścia w życie tej ustaw y 
straciły moc obowiązującą niemieckie usta­
wy osadnicze, na których podstawie wyko­

nywana była dotychczas reforma rolna na 
terenie Góm. Śląska.

W edług prowizorycznych obliczeń, ob­
szar gruntów, k tóre będą przeznaczone na 
parcelacje t. j. t. zw. „zapas ziem ią wynosi 
ok. 41.000 ha, z czego na własność polską 
przypada ok. 5000 ha, na niemiecką zaś ok. 
36 ha.

Min. Sandler w Krakowie
Kraków, 28. 8. W nocy z piątku na so­

botę. przybył do K rakow a szwedzki mini­
ster spraw zagranicznych Sandler w towa­
rzystwie min. Becka. W  sobotę rano min. 
Sandler udał się na Wawel, gdzie złożył 
wieniec na trum nie marsz. Piłsudskiego, po 
czym zwiedził katedrę, zamek wawelski, 
Bibliotekę Jagiellońską i kościół Mariacki. 
W południe prez. Kapiicki wydał na cześć

gościa śniadanie w pałacu Larisza. Po po­
łudniu min. Sandler bawił na Sowińcu,- a 
wieczorem był podejmowany p*rzez ministra 
Becka obiadem w urzędzie wojewódzkim. 
Ministrowi szwedzkiemu towarzyszyli w  
Krakowie min. Beck, poseł szwedzki w W ai 
szawie Bohemans, poseł polski w Sztokhol 
mie -Potworowski i inni. O godz. 22 ministe,- 
Sandler wyjechał w kierunku Berlina.

W 8dańsku aresztowano księdza 
za wypożyczanie pisma „Der Deutsche 

in Polen“
Gdańsk 28 sierpnia. (PAT). Gdańska poli-

kościoła wikariusza kościoła św. Józefa w 
Gdańsku ks. Jacksa (Niemca) i osadziła gc 
w areszcie ochronnym. Ks. Jacksowi zarzuca 
się czytanie i wypożyczacie innym osobóm ty 
godnika „Der Deutsche in Polen“ wydawa-

aw nnUtncjuiA aresztowała dziś po opuszczeniu nego nrzoz Niemców katolików jr. Katowice^.
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9 9 Sektory11* w Oionie
(Korespondencja własna „Głosu Narodu")

Warszawa, sierpień.
Od kilku miesięcy z atmosfery zapowie- 

dzi i ramowych dcklaracyj Ozon przeszedł 
do działania organizacyjnego. Podzielono 
pracę na trzy odcinki. Miejski, wiejski I mło 
dzież owa7 (o którym już pisaliśmy szerzej). 
Przed ogłoszeniem tych trzech „sektorów" 
uchodziło za rzecz pewną, że powołany je­
szcze zostanie do życia sektor robotniczy. 
Rzecz nawet była postanowiona na rozma­
itych konferencjach i herbatkach urządzo­
nych przez pułk. Koca. Plan tej organiza­
cji, zdaje się do dzfś dnia w sztabie Ozonu 
istnieje, brakło jednak ludzi... W szczegól­
ności zawiódł nadzieje ZZZ. Zaczęto two­
rzyć nowy: Zjednoczenie Związków Zawo­
dowych, przekształcone już obecnie na Zrze 
szenie Związków Zawodowych. Wojtek Ma­
linowski wystąpił obecnie z ZZZ — napra- 
wiackiego. Mówią, że będzie jednak usiło­
wał tworzyć robotniczy sektor ozonowy. 
Na razie zamierzenia te nie wyszły ze sta­
dium „luźnych projektów", jak to lubi na- 
rywać oficjalna nomenklatura Ozonu.

Na odcinku miejskim wre za to praca 
gorączkowa, jeżeli nie brać pod uwagę chwi 
lowego urlopu p. Starzyńskiego. Ozon m f 
tu prace ułatwioną. '

f

okręgi wiejskie OZN obsadzone są przez 
byłych działaczy B. B. Z wyjątkiem dwóch. 
Okręg warszawski opanowali Wyzwoleńcy

z Rogiem i Noskiem na czele, zaś w Ozonie 
lubelskim rej wodzi b. Stronnictwo Chłop­
skie. Przewodniczącym wojewódzkim OZN 
w Lublinie jest p. Kociuba, były polityczny 
podkomendny posła Wrony. W prezydium 
zaś są działacze Stronnictwa Chłopskiego, 
poseł Tatarczak, oraz b. posłowie Pac, Za­
lewski, Czernicki i inni.

Jak zaś wiemy, do Ozonu zgłosiło akces 
szereg giup wiejskich. Nie zostały one 
uwzględnione przy obsadzie personalnej 
okręgów. Znikła z powierzchni grupa dra 
Michałkiewicza, me słychać o grupce Rad 
Partii Chłop. Krzyżanowskiego it'

• JAN FLORCZAK.

Przegląd prasy...
Podstawy autorytetu władzy

Tygodnik „Zwrot" wydawany w Kato" 
wicach przez dr. Wł. Tempkę snuje teore­
tyczne rozważania na tem at podstaw auto­
rytetu i władzy i pisze:

.istnieją państwa, w których władze nie 
tylko nie mają autorytetu, ale w których 
istnieje ciągły ferment, przechodzący nie 
raz w rewolucję, i państwa, któro ze wzglę 
du na metody, jakimi posługują się jego 
władze od góry do dołu, prowadzą społe­
czeństwa do rozkładu, demoralizacji i nie­
uniknionego upadku. Sprawa autorytetu 
rządów łączy się ściśle ze sprawą ich ja­
kości.

Nigdy żadna rewolucja nie wybuchała 
z powodu złośliwości obywateli, ich nieuza 
sadnionej nienawiści do istniejącego po­
rządku, albo ambicji pojedyńczych jedno­
stek. Jeżeli bywały wypadki, w których 
rewolucje, spowodowane usprawiedliwiony 
mi przyczynami (złymi rządami), w swym 
rozwoju szły znacznie dalej, niż należało 
w danych warunkach, to nie zmieni to 
słuszności wypowiedzianego wyżej poglą­
du, gdyż chodzi tu o genezę tych ruchów, 
a nie o dalsze ich etapy i skutki.

Chodzi więc o to, aby uprzytomnić so­
bie warunki, przy których istnienin rządy 
zdobywają autorytet wśród obywateli, a 
państwo nie jest narażone na wstrząsy".

Potrzeba siły moralnej
Tygodnik wspomina, że były i są cztery 

teorie, dotyczące zagadnienia utrzymywania 
sie władzy w państwie. Jedna teoria powia­
da, że „władza opiera się na religii, k tóra 
daje jej swą sankcję", druga opiera „wła­
dzę na sile a przede wszystkim na sile Avoj- 
skowej i administracyjnej", trzecia „wycho 
dzi z optymistycznego i utopijnego założe- 

j nia, że każda władza państwowa, bez wzglę 
du na  formę ustroju, absolutną, czy demo­
kratyczną opiera się tylko na dobrowolnym 
posłuszeństwie a nie na przymusie" i wresz

cie ostatnia „wychodzi z tego założenia, że 
władza, aby być trwałą, musi posiadać za­
równo siłe fizyczną w postaci wojska i ad­
ministracji, jak  i zaufanie i poparcie znacz­
nej części społeczeństwa a więc opierać się 
i na sile moralnej".

Tygodnik wyraża przekonanie, że 
„w obecnym czasie rozwoju społeczeństw 

cywilizowanych i w przyszłości — tylko 
teoria czwarta wydaje mi się słuszną i 
opartą na doświadczeniu historycznym".

Najsilniejszy rz*d winien patrzyć 
w przyszłość

Tygodnik przytacza z historii Francji, 
Rosji i Hiszpanii przykłady raptownych 
zmian w układzie sił wewnętrznych, po 
czym zaznacza:

„Dokładne obliczeni3 natężenia rozma­
itych sił społecznych w okresach masowe 
go niezadowolenia jest niesłychanie trud­
ne. Twierdzi się często, że wszystko zależy 
od wojska. Zapewne wojsko ostatecznie de 

^ęyduje, ale w obecnych czasach powszech 
nej służby wojskowsj nie jest ono odcięte 
od społeczeństwa...

Tak więc najsilniejszy pozornie rząd 
musi, jeżeli patrzy dalej w przyszłość, dą­
żyć do tego, aby misć silne oparcie w spo 
łeczeństwie, aby zdobyć w nim rzeczywi­
sty autorytet".

Warunki autorytetu
Jak ie  są warunki, by władza posiadała 

upra gniony autorytet:
„Przede wszystkim musi ona zapewnić 

państwu jako całości i obywatalom bezpie 
czeóstwo zewnętrzne i wewnętrzne. To 
ostatnie polegać musi na tym, aby nie były 
tolerowane żadn3 brutalno napaści na ni­
kogo, żadne samosądy, aby prawa były do 
stosowane do potrzeb społeczeństwa, aby 
istniał dokładny wymiar sprawiedliwości, 
aby całe zachowanie się administracji na 
cechowane było życzliwością i delikatno-

Lisi z Rzymu

Polityczna gra Mussollniego
(Oryginalna korespondencja „Głosu Narodu")

Rzym, w sierpniu.
II). Gra polityczna Italii rzuca się w 

Rzymie w  oczy o wiele silniej od momen­
tów gospodarczych. Dla nas studiowanie 
tej gry jest szczególnie na czasie, gdyż Mus­
solini dokonał już całkowitego przegrupo­
wania sil politycznych środkowei Europy. 
Zbrojenia angielskie zepchnęły Włochy na 
pozycje obronne. W łochy znajdują się je­
szcze w defensywie; by zapewnić byt wło­
skiemu Imperium, Mussolini zmuszany jest 
często do całkowitego przetakowy wania 
swych kart. — „Wódz" współczesnych 
Włoch atakow ał przez wiele ostatnich lat, 
a .iego ofensywa była, o wiele mocniejsza, 
aniżeli nam się wydaje.

in t e r e s u j ą c a  d r o g a .
W swej niezwykle interesującej książco 

0 kampanii abisyńskiej przyznał marszałek 
Badoglio, że przygotowania do tej wojny to  
czyły się przez cztery długie lata: a erzed

kilku tygodniami ukazał sie dokument je­
szcze bardziej sensacyjny. Je s t nim arty^ 
kuł, k tóry  przed miesiącem ukazał się w 
londyńskim „Observer‘rze", Autorem wspom 
nianego artykułu  jest znany angielski wy­
bitny fachowiec-strategik, k tóry  spędził w 
Libii kilka- tygodni. W artykule tym  autor 
nie tylko wspomina o drogach strategicz­
nych ciągnących się wzdłuż wybrzeża, pro­
wadzących od Tunisu do granicy egipskiej, 
ktÓTe niedawno zresztą zostały uroczyście 
otw arte przez Mussolini ego, — lecz podaje 
do -wiadomości, że Mussolini i jego przyja­
ciel Balbo wybudowali dalsze drogi o nie­
zwykle doniosłym znaczeniu strategicznym, 
idące równolegle do granicy egipskiej. Oto 
dosłowne brzmienie tej części artykułu: 

„Ustawa z r. 1935 przeznaczyła 103 mi­
liony lirów na ukończenie dróg idących 
wzdłuż brzegów morskich od granicy Tu- 
nifciu aż do granicy egipskiej. To Jedyne wi 
swoim rodzaju przedsięwzięcie zostało już

zrealizowane i sam Mussolini otworzył ko­
munikację autobusową na tej linii. (Autobu 
sy zaopatrzone są w wozy sypialne). Droga 
ta wybudowana jest całkowicie według wzo 
rów europejskich. Jest ona kryta asfaltem, 
doskonale poznaczona i pozostaje pod opie­
ką dróżników mieszkających w specjalnych 
domach kolonialnych, z przylegającymi do 
nich farmami wzdłuż trasy, co każde 25 ki­
lometrów.

Co każde 100 kim. znajduje sie większa 
stacja, służąca do zaopatrzenia i reperacji 
samochodów oraz wypoczynku podróżnych.

Długość autostrady wynosi 2.000 klin., 
iej budowa wymagała 670.000 dni robo­
czych, oraz przeniesienia 3.400.000 metrów 
kubicznych ziemi.

Autostrada ta stała się jedną z przyczyn 
zwycięstwa włoskiego w Abisynii. Jej wła­
śnie mają Wiochy do zawdzięczenia, że w 
epoce stosowania sankcji korzystali Już czę 
ściowo z tej drogi, a gdyby dostęp morski

Erdal do obuwia 
czyścf obuwie i odświeża je.

Jej ła fe m n ica ; Użyć jak ^ajirfm ej pasły  
E r d a t .  ale polerować miękkinv.suknen^

&ż do lśniącego połysku.

ścią w stosunku do pojedyńczych obywa­
teli i ich grup. Aby sprawy państwowe za 
łatwiane były szybko.

Oczywiście nie wynika z tego, aby rząd 
miał być bezsilny, aby musiał się uginać 
przed rozmaitymi nieuzasadnionymi żąda­
niami, albo wybrykami żywiołów, wrogich 
państwu samemu. Są okoliczności, w któ­
rych represje są nie tylko usprawiedliwio­
ne, ale nawet konieczne, a b  wówczas mu­
szą być reakcją na objawy istotnie niebe- 
pieczns; ogół wówczas musi rozumieć to, 
że są one pożyteczne, przede wszystkim 
zaś winny opierać się na wyraźnie sformu­
łowanych ustawach. Nie mogą więc być 
objawem zdenerwowania rozmaitych dygni 
tarzy, ich złego humoru itd„ czy też wy­
nikiem tylko mściwości władz w stosunku 
do jednostek i grup.

Ogół wiedzieć i rozumieć powinieu, dc 
czego rząd dąży a rozmaite jego rozporzą 
dzenia winny być umotywowane. Rząd, 
który z góry wymaga nieograniczonego 
kredytu moralno-politycznego dla celów 
dokładnie nieokreślonych, sformułowanych 
okólnikowo w rodzaju fTazesów o kórzyści 
państwa, jego potędze itp. nigdy celu tego 
nie osiągnie, nie znajdzie mocnego oparcia 
w społeczeństwie".
Co się dzieje, gdy rządv nie stosują po­

wyższych maksym? Wówczas rządy
„narażają się na to, że wśród szerokich 

kół obywatelskich, nawet najbardziej do 
państwa przywiązanych — wytwarza się o 
nich opinia ujemna; wówczas nic nie po­
mogą usiłowania identyfikowania rządu z 
samym państwem, gdyż minęły te czasy, 
w których państwo uważało się faktycznie 
za majątek prywatny monarchy, a jego 
rząd za ekonoma, słuchającego tylko swe 
go pana".

k NA&ECZOW-ZDROJ
(2 g. 20 m. od W arszaw y)

Po zdrowie 
i wypoczynek

DO ZAKŁADU LECZNICZEGO
lnf. i prospekty: Warszawa, Estońska 6, m 1. 

Tel. 10-08-10.

został odcięty, mogły otworzyć sobie drogę 
lądową do Suezu.

Poza wspomnianą główną autostradą, 
Włosi wybudowali jeszcze cztery drogi ró­
wnoległe do granicy egipskiej oraz trzy dro 
gi do granicy Tunisu.

Poza tym wybudowano jeszcze kilka 
dróg kołowych, prowadzących do oaz znaj 
dujących się na południu Sachary.

Ufortyfikowano również oazy położone 
wzdłuż granicy tunizyjskiej".

WŁOCHY „PANUJĄ"...
Należy podkreślić, że autor cytowanego 

artykułu świadomie nie napisał: Włochy
„mogłyby" były otworzyć sobie drogę do 
Suezu, lecz pisze krótko: „mogły" sobie
otworzyć. Wynika z tego, że autor był prze 
konany, iż Balbo był rzeczywiście gotów 
do wymarszu przeciw Anglikom... Następnie 
autor ciągnie dalej:

„Obecnie Libia kwitnie na nowo pod 
kierownictwem marszałka Balbo. — Cały 
kraj został rozbudowany w potężną bazę 
włoskich sił morskich i lotniczych i wraz 
z Sycylią i włoską wyspą Rodos, panuje nad 
środkową częścią morza Śródziemnego".

I znowu używa autor kategorycznego 
trybu oznajmującego, twierdząc, że Wiochy 
„panują" nad środkową cz^cią  m ona Śród
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Kino „SW IT “ Straszewskiego 18. — Tef. 182*01.
Program Nr. 28. Od soboty, drra 28 sierpnia 1937. Program Nr. 28.

Przebojowy film. ▼£& I R J W  D l  f Ł  M  P  f i
Sensacja najwyższej klasy. | J U ̂1 W HB yfk 1̂ 1 C#
Bohater, oficer „Tajnej brygady* zdobywa bezcenne dokumenty z narażeniem życia i poprzez 
tysiączne niebezoieczeństwa unosi swój łup do ojczyzny. — Olbrzymia wystawa. — Niezwykle 
silna treść. — Reżyserował: Leon Mathot. — W rolach głównych: Jean Murat, V. Romanca, Jean 

Max, Ro§er Karl oraz dziesiątki wybitnych artystów i tłumy statystów.
Film dla młodzieży dozwolony. Film dla młodzieży dozwolony.

Przedstawienia codziennie o godz. 5, 7 i 9. — W dni świąteczne od godz. 3 popołudniu.

Z nad R ab y

ziemnego. Chwilowo wlec na Południu prze­
waga należy do Włoch!

Anglia jednak nie ma najmniejszej ocho 
ty  poddać się Włochom. Mussolini zdaje so 
bie sprawę z togo w całej pełni i na całej 
linii chwycił inicjatywę w swe ręce, by 
utrwalić swe Imperium.

Rzućmy okiem na Wschód!... Mussolini 
poczyna tam  formować mentalność Arabów 
w taki sam sposób, w jaki wykształcił Wło 
chów w swym kraju. Powiększył więc t. z-w. 
W yższą Szkołę, rodzaj uniwersytetu immił 
mańskiego. Rozszerzył ją  w trójnasób i ścią 
ga do niej młodzież arabska, rekrutującą 
się ze wszystkich sfer. Po kilku latach nau­
ki, ci zaopatrzeni w dyplomy studenci 
arabscy, powracają do swych pieleszy na 
pewno nie ożywieni duchem przyjaźni dla 
Francji i Anglii! Prócz wspomnianej akade­
mii, istnieje jeszcze specjalna szkoła „misjo 
narzy** muzułmańskich, której zadaniem 
jest duchowa ofensywa włoska a hasłem, że 
„Duce" jest puklerzem i protektorem  Isla­
mu.

STOSUNEK DO ANGLII.
Równocześnie Włochy odciążają swą 

politykę europejską. Pierwszym czynem na 
tej drodze był pakt przyjaźni z Jugosławią. 
Je s t rzeczą zupełnie zrozumiałą, że Jugosła 
wia, k tóra do niedawna żyła pod groźbą na 
padu włoskiego, bardzo mile została zasko­
czona ta  inicjatywą Mussoliniego i podpi­
sała  układ. Nie ulega wątpliwości, że pakt 
ten zapewnia hegemonię włoska nad Jugo­
sławią. W  ten sposób dyplomatycznie i stra 
tęgicznie W łochy zabezpieczyły sobie tyły 
przeciw Anglii i obecnie mogą traktow ać 
z W ielką Brytanią n a  zupełnie nowej pod­
stawie. W ym iana listów pomiędzy Mussoli- 
nim a N. Chamberlainem i toczące się już 
zakulisowe pertraktacje pomiędzy obu rzą­
dami, nakazują przypuszczać, że wkrótce 
dojdzie do porozumienia włosko-angielskie 
go, i to poza Francją.

W  pewnych — zazwyczaj dobrze poin­
formowanych —  kołach włoskich, mówi się 
już półgębkiem o bliskiej już dymisji mini" 
s tra  Edena, k tó ry  nie cieszy się sympatią 
Mussoliniego. Prem ier Chamberlain gotów 
jest poświęcić swego niedawnego pupila na 
rzecz pokoju z Italią, w zamian za uregulo­
wanie interesów wielkobrytyjskich na mo­
rzu Śródziemnym. W ymieniają już nawet 
domniemanych następców min. Edena w 
osobach samego premiera lub lorda Hali 
faxa, k tóry  podobno nie tylko godzi się na 
uznanie Imperium włoskiego, lecz nawet na 
dalsze ustępstw a na rzecz Italii. Mówi się 
również o zamierzonej jakoby wizycie Mus­
soliniego w Londynie. W  Paryżu o tym  głu 
cho... Berlin sie denerwuje, a Mussolini 
działa!

Teren i kulisy przygotował sobie świet­
nie.

Przypominam, że układ włosko-austriac 
k? z 11 lipca wywołał w Niemczech o wiele 
więcej pretensyj i goryczy, aniżeli Mussoli­
ni przewidywał. W łochy nie miały jednak 
najmniejszej ochoty zakłócić swych do­
brych stosunków z Berlinem i to z powodu 
s p r a w  austriackiej; czynnik m iarodajny 
oświadczył więc wówczas: „Nie zamierza­
my bynajmniej być stale czynnym obrońcą 
Austrii. Trzymamy się dalej ściśle protoko 
lów rzymskich, lecz nasza gotowość woj­
skowa w środkowej Europie nie jest już wię 
cej aktualną".

Sens tych wielomówiącyeh słów tłum a­
czą obecnie w Rzymie następująco: „jeżeli 
kiedykolwiek Niemcy staną na Brennerze, 
Włochy wolą znaleźć w Hitlerze przyjacie-

Myślenice, w sierpniu.

Dzienniki nasze szeroko się rozpisują
0 rozbudowie naszych okolic, a mianowi­
cie: o doprowadzeniu gazu ziemnego do 
Moście, o budowie zapory wodnej w Roż­
nowie, o budowie fabryki maszyn w Rze­
szowie, o utworzeniu sekcji Tzby Handlo­
wej w Rzeszowie, o budowie kolei z Kielc 
do Szczucina — z Rzeszowa do Tarnobrze­
gu; wieści te  wszystkich obywateli polskich 
na duchu podnoszą, radują się, że ta część 
Polski uprzemysławia się, a bezrobocie ma 
lejc. Jednak nie wszędzie ta  praca rozbu­
dowy postępuje: kto bawi na letnisku w 
Myślenicach, może się o tym przekonać, i 
stwierdzić, że dużo brakuje, aby nasza 
ludność nie potrzebowała emigrować dla 
zdobycia chleba i nie opuszczać swoich 
sadyb. T aka sytuacja jest w Myślenicach, 
gdzie w dawnych czasach przebywał Miko 
łaj Rej.

Dzisiejsze Myślenice składają sie z sa­
mego m iasta i dwóch wsi przyległych; jest 
siedzibą władz państwowych, Starostwa, 
W ydziału Powiatowego, Sądu Grodzkiego
1 Urzędu Skarbowego. Położone jest nad 
Rabą, o nieuregulowanych brzegach, k tóra 
od czasu dó czasu wylewa czyniąc wielkie 
szkody. Most na niej 250 m. długi łączy 
miasto z właściwym za Rabą letniskiem 
dość prymitywnym.

Miasto miało pewne warunki do rozwoju 
w kierunku ekonomicznym, gdyby '.odpo­
wiednie czynniki były pomogły istnieć i 
utrzym ać się dwom przynajmniej fabry­
kom, z których jedna przed wojną, druga 
zaraz po wojnie, zatrudniały około 150 ro 
botników, i miały zbyt i odbiorców na swo 
je wyroby. Jeszcze w pierwszych czasach 
po wojnie, produkowała fabryka kapeluszy 
i dostarczała prawie całej Polsce swoje ta ­
nie, ale na swą cenę dobre fabrykaty. Tak 
samo fabryka przetworów owocowych, wy 
rabiała soki, marmeladę. Obie fabryki 
upadły z braku poparcia i pomocy, koniecz 
,nej dla tego rodzaju przedsiębiorstw. Teraz 
sterczą tylko lnury, a w opuszczonych ubi 
kacjach mieści się mleczarnia i skład soli. 
Dużo ludzi miało by zarobek i pTacę. a 
przy korzystnym  rozwoju zwiększyłyby 
się rozmiary pracy, a zmniejszyłoby się 
bezrobocie. Letnłsko na Zarabiu inaczej by

la, a  nie wroga". Ta zmiana usposobienia 
Mussoliniego stała się przyczyną rywaliza­
cji włosko - angielskiej i stworzyła koniecz 
ność ugody tych państw. Troski i aspiracje 
Włoch nie są skoncentrowane już więcej na 
Brennerze, lecz za morzem. Europa ulega 
przekształceniu i nie jest już podobną do 
tej, jaka była jeszcze przed pół rokiem, zaś 
koncert sił europejskich zmienić się może! 
lada tydzień. S. O. I

też prosperowało, gdyby komunikacja mo­
gła być rozszerzona. Niestety! Od siedmiu 
lat buduje się autostrada z Krakowa do 
Zakopanego, ciągle są przerwy w pracy, 
którą teraz przerwano na dobre na odcinku 
Myślenice — Lubień i droga w zupełności 
jest nie do przejazdu. Tym samym cześć 
południowa powiatu, jest skazaną na prze 
jazd z Myślenic mostem przez Rabę i da­
lej okólną drogą polną do miejscowości 
znajdujących sio po drodze do Rabki i in­
nych na szlaku Myślenice — Zakopane. 
Autem zaś chcąc przejechać, trzeba przez 
Dobczyce. Gdów itd nadkładać około 40 
km. Komisja po komisji zjeżdża, bada stan 
drogi, ale robota po dawnemu stoi w miej­
scu.

Chciałbym tą  korespondencją przypom­
nieć Myślenice miarodajnym czynnikom. 
Powinno się w państwie odnosić równo­
miernie do wszystkich składowych części 
rozbudowy kraju, w przeciwnym razie 
uprzemysłowienie Polski B., wypadnie na 
koszt zupełnego zastoju w Polsce A.

Aleksander Adelniann.

OBUWIE rodzaju t a k s
spacerowe, wieczorowe, aportowe, na chore 
nojd, do polowania, jakotai baty z chole­

wami oficerskie i do konnei jazdy 
poieea ze składa i na zam ów ienia po 

cenach niskich
Pierw szorzędny m agazyn i p racow nia  obuwian i i  w. m
Kraków, ul. św. Tomasza 29

hririf 1ziil nuncyjny da dysjwzycji P T. Klienteli.

Mum ot
Różnie bywa. — Jasio nosi cegły na bu­

dowli. Pewnego razu majster mówi do niego:
— Te, Jasiu, czy to prawda, że twój brat 

jest doktorem?
— Prawda, panie majster.
— A ty cegły nosisz?
— Ja też nieraz o tym myślałem.. — rze­

cze Jasio — ale nie było rady. Mój brat był 
za słaby, żeby mógł cegły nosić...

Gruba różnica. — Jakto? Pan pozwala, że­
by ten Fistułkiewicz bywał u państwa i flirto­
wał z pańską córką, a przecież on siedział 
trzy łata w kryminale!

-— Co? Trzy lata? A on mi mówił, że tyl­
ko rok i osiem miesięcy.

Uczynny. — Czy możesz mi pożyczyć sto 
złotych na jeden dzień?

— Niestety, nie! Ale mogę ci pożyczyć je­
den złoty na sto dni!

Kronika kulturalna
SUKCES POLSKICH GÓRNICZYCH ZE­

SPOŁÓW a r t y s t y c z n y c h  w  Ca l a i s .
Polski emigracyjny zespół śpiewaczo 

teatralny „Harfa" z  Eseaudin uzyskał suk­
ces na konkursie artystycznym  w Calais, 
zdobywając za wykonanie „Dożynek" pol­
skich nagrodę 6.000 frs.

ZAKAZANA SZTUKA W HADZE.
Burmistrz rezydencji Hagi wydał zakaz 

wystawiania w teatrze miejscowym sztuki 
pisarza amerykańskiego Elmer Rice a p. t. 
„Dzień Sądu", a jako powód zakazu podał- 
że „treść sztuki jest zbyt wielką aluzją do 
podpalenia Reichstagu i późniejszego proce­
su a tym samym godzi w uczucia Przyjąźni, 
jakie wiążą Holandię z Niemcami**.

JUBILEUSZOWY ZLOT KATOLICKIEJ 
MŁODZIEŻY DIECEZJI WŁOCŁAWSKIEJ

W dniach 4 i 5 września odbędzie się we 
Włocławku zlot Katolickiej Młodzieży z 
okazji dziesięciolecia sakry biskupiej ks bi­
skupa K. Radonskiego. Uczestnicy zloru ko 
1’zystają z 33 proc. ulgi kolejowej.

KOPIEC HENRYKA SIENKIEWICZA 
W OKRZEI.

Komitet budowy kopca-pomnika Henry 
ka Sienkiewicza w Okrzei podaje do wiado­
mości. że kopiec jest już na ukończeniu. —- 
Jednakże wobec tego, iż w roku 1938 przy 
pada 50-leeie Trylogii- uroczystości sienkio 
wiczowskie w Okrzei odbędą się w roku 
przyszłym. Komitet zamierza, o ile pozwolą 
na to warunki finansowe, ozdobić kopiec ar 
chitektomcznym zamknięciem i odpowied­
nio urządzić otoczenie kopca. Na uroczysto 
ści sienkiewiczowskie będą zaproszone wła 
dze centralne i lokalne oraz wszelkie  ̂orga­
nizacje społeczne. Ścisły termin bedzie po­
dany później.

Bogusław Pajor
notariusz 

w Krakowie, Rynek gł. 25.
Telefon 135-85.

L. kom. sąd. 164/36.

Obwieszczenie o licytacji
W sprawie spadkowej po śp. Annie 

z Wentzlów Laskowskiej zmarłej w K ra­
kowie dnia 12 m aja 1936 r. —■ na wniosek 
Dra Antoniego Mazanka, adw okata w K ra­
kowie, ul. Szewska L. 22 jako zarządcy 
m ajatku spadkowego — w drodze PUBLI­
CZNEJ LICYTACJI — sprzeda^ Bogusław 
Pajor, Notariusz w Krakowie, juko komi­
sarz sądowy, należący do masy spadko­
wej:

1) RUCHOMOŚCI składające się z urzą­
dzenia dawnego sklepu J. Wentzla, —■- zło­
żone na składzie przy ul. Mazowieckiej 
L. 40, -

2) URZĄDZENIE dawnej restauracji J. 
Wentzl znajdujące się w Krakowie w Ryn­
ku Gł. L. 19.

Sprzedaż odbędzie się w dniu 6 września 
1937 roku o godzinie 9-te.j rano najpierw 
przy ul. Mazowieckiej L. 40, a następnie 
w rynku gł. L. 19. —

Ruchomości oglądać można na miejscu 
przed licytacją, gdzie również nastąpi oce­
na przez biegłego.

Kraków, dnia 28 sierpnia 1937 roku.
Bogusław Pajor.

Notariusz jako komisarz sądowy.

IGORS ROZNEC

Jak redagowałem gazetę?
Kiedy zaproponowano mi posadę naczel­

nego redaktora ,,Praw dy“, wychodzącej 
wówczas w Eiwokark, nie wiedziałem, co 
mam zrobić. Wyjechać ze stolicy do Eiwo­
kark. do tej małej mieściny, to już samo 
przez się było dla mnie okropne, a powtóre 
nigdy dotychczas nie pracowałem w dzien­
niku. Byłem już wszystkim niemal: dyrek­
torem Biura P racy  (mogę tyle powiedzieć, 
że nic tam nie robiłem), potem naczelnym 
kierownikiem Instytucji Popierania Inwen­
cji, (gdzie jeszcze lepiej mi się powodziło). 
Stam tąd przeniesiono mnie do Zarządu Gieł­
dy  Końskiej, pracowałem następnie w Za­
kładach Elektrycznych, Przedsiębiorstwie 
Przewozowym, omal nie zostałem wicemini­
strem Lotnictwa, a wreszcie poszedłem na 
emeryturę.

Wszyscy myśleli, że kariera moja skoń­
czona. Ja  jednak wierzyłem w swoją 
gwiazdę- Jakoż, gdy zawakowała posada 
dyrektora Tow. Krzewienia Sztuki Choreo­
graficznej, zgłosiłem się i posadę otrzyma­
łem. Nie byli tam ze mnie bardzo zadowo­

leni. ale już się przyzwyczaiłem do tego, że 
nigdzie ze mnie nie byli zadowoleni.

Grunt —  powiadałem wszystkim —  że 
bym ja był zadowolony. Oczywiście nad­
szedł dzień, kiedy musiałem opuścić fotel 
dyrektora Tow. Krzewienia Sztuki Chereo- 
graficznej, ale akurat otworzyła się posada 
naczelnego redaktora ..Prawdy“. Początko­
wo nie chciałem jechać do Eiwokarku. Bo to 
można być dyrektorem Biura Pracy, choć się 
nigdy w życiu porządnie nie pracowało, 
można zostać wiceministrem lotnictwa, kie­
dy ten podniebny fach zna się z filmów lot­
niczych, ale zostać redaktorem dziennika, 
nie rozróżniając maszynki do robienia pa­
pierosów od linotypu, obawiałem się.

Ostatecznie z dwojga złego, wybrałem 
mniejsze: pojechałem do Eiwokarku.

Przyjęto mnie tam z honorami. Zawsze to 
człowieka, k tó ry  omal nie został wicemini­
strem. w ypada przyjąć lepiej, niż zwykłego 
śmiertelnika.

Ale. życia nie miałem tam wesołego- 
O nie... Jeszcze tego samego dnia. kiedy usa­
dowiłem się na fotelu redaktorskim, miałem 
małą nieprzyjemność. W ypadało mi, obej­
mując redakcję, napisać jakiś artykulik do 
czytelników. Bo niby tak  : człowiek przy­
chodzi z zewnątrz, więc trzeba się przedsta­

wić. Napisałem oczywiście, że grunt to 
miłość ojczyzny, karność, praca pełna po­
święcenia (ludzie to lubią), równość wobec 
prawa, napomknąłem coś o demokracji inte­
gralnej, zaś zakończyłem okrzykiem: Wol­
ność. równość i braterstwo!

Wyobraźcie sobie, że na drugi dzień 
zgłosił się do mnie jeden miejscowy dygni­
tarz i zaczął biadać, po co ja  tam wypisy­
wałem banialuki o wolności, równości i bra­
terstwie.

— Teraz tak  się nie pisze, drogi panie — 
tłumaczył mi dygnitarz.

—  A jak?
— Naprzyklad, pisze pan, że w Rosji 

gnębią chłopów, co się zowie: zabiera się 
każdemu co pierwszego jedną krowę za po­
datki. Ponieważ u nas zabiera się pół kro­
wy, chłop prędko się zorientuje, że u nas 
jest lepiej. Dalej pisze się, że w Niemczech 
wolno tylko trzy razy w tygodniu jeść mięso. 
Ponieważ u nas wolno jeść cały tydzień 
/wolno, to nie znaczy jeszcze, że wszysey z 
tego pozwolenia korzystają), wiec w szystkim , 
wydaje się. że u nas jest lepiej. I tak  w 
kółko Macieju, panie dobrodzieju!

— Teraz już wiem — oświadczyłem roz­
promieniony. — Słowem, należy lawirować, 
prawda?,

I lawirowałem, co się zowie. Drożała 
u nas mąka, od razu waliłem, że w Chinach 
jeszcze więcej podrożała. Zawsze to u nas 
jest lepiej. Bezrobocie rosło, pisałem, z© 
w Ameryce jest dziesięć razy tyle bezrobot­
nych- Podatki rosły, pisałem, że na Gren­
landii eskimosi uginają sie pod ciężarem 
podatków. N astąpiła katastrofa powodzi, 
jeszcze tego samego dnia ogłosiłem, że na 
Oceanie Atlantyckim też jest za dużo wody. 
Wogóle wszędzie, gdzie człeku — czytelniku 
spojrzysz... woda, woda, i jeszcze raz woda- 

W tedy myślałem, ze to nic łatwiejszego, 
jak redagować gazetę. Lawirować, poprostu. 
Ale wyobraźcie sobie, że w Portugalii rzu­
cono na premiera bombę- Nie trafiła go. ale 
zawsze zamach był. Odrazu, żeby uprzedzić 
wszystkie ewentualności, napisałem, że 
u nas nie było żadnego zamachu.

I pomyśleć, że... wylali mnie za to 
A wiecie dlaczego? Bo akurat u nas także 
był zamach.

Teraz już nie pozostaje mi nic innego, 
jak przyjąć ofiarowaną posadę dyrektora 
Tow. Krzewienia Sztuki Teatralnej. Podobne 
nic tam nie będę miał do roboty. Ale osta­
tecznie do tego już się przyzwyczaiłem.

Thmi. z perskiego
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M. Doianowski dyrektorem 
K. K. 0. m. st. Warszawy
Minister Skarbu zatwierdził wybór byłe- 

sro dyrektora naozekłrefiO Funduszu. Pracy, 
b. ministra Mikołaja Dolanowsikiego na sta­
nowisko dyrektora naczelnego KKO m. st. 

■Warszawy. Min. M. Doianoweki obejmie u- 
rzędowanie juiż w dniach najbliższych. Sta­
nowisko to wakowało po śmieroi długolet­
niego dyrektora n&caetoego KELO m. st. 
'Warszawy śp. Mieczysława Szczepkowskie­
go.

Robotnicy i chłopi nrnchomią 
nieczynną fabrykę papierń

Rada gminna w Piiicy w pow. olkuskim 
powzięła- uchwałę zmierzającą do urucho­
mienia nieczynnej od sześciu la t fabryki pa 
pieru Wer oka i Sławniów pod Pilicą. Nowy 
w arsztat zostanie uruchomiony na zasa­
dach spłódzielczpch. Wszyscy gminiacy opo 
datkowali się z morgi, robotnicy natomiast 
wnoszą, kapitał w postaci jednodniowego z a 
robku przez dłuższy okres czasu. W ten 
sposób powstały kapitał umożliwi wykupno 
fabryki, k tó ra w tej chwili znajduje się w 
posiadaniu Banku Gospodarstwa Krajtiwe- 
J?o.

Zwyżka cen ropy
W ciągu ostatnich niespełna. dwu miesić 

t r  cena ropy podskoczyła znacznie w gó­
rę — na ponad 1.600 zł. za cysternę 10-to 
nową standardow ej marki borysławskiej. 
Nie tak dawno jeszcze płacono za nią 1.350 
zł.- albo niewiele ponadto. Mocna tendencja 
utrzymuje się nadal i nie jest wykluczone, 
że cena ta osiągnie aibo i przekroczy 1.700 
zł. za cysternę.

Konferencja w sprawie M w  
Indowych

26 bm. odbyło się posiedzenie podkomi­
sji domów ludowych przy Komitecie do 
Spraw K ultury Wsi, n a  którym  w obecno­
ści przedstawicieli sfer urzędowych zainte 
resowanych czynników społecznych omó­
wiono obszernie sprawę budowy i charak­
teru domów ludowych n a  wsi.

8tosunek rzemiosła chrześcijań­
skiego do żydowskiego w woj. 

lubelskim
Na terenie Lubelskiej Izby Rzemieślni­

czej, według stanu z dnia 81 grudnia 1936 
roku istniało 45.242 zakładów rzemieślni­
czych. z tego z kartam i rzemieślniczymi 
33.454 oraz 11.788 bez k art rzemieślni­
czych. Z zakładów z kartam i rzemieślni­
czymi w rejestrze starym  (a więc posiada­
jących prawa nabyte) było 14.141 zakła­
dów chrześcijańskich i 14.927 żydowskich, 
w rejestrze nowym 2.045 chrześcijańskich 
i 2.347 żydowskich. Bez k art rzemieślni­
czych 9.370 chrześcijańskich i 2.418 żydów 
•kich.

Wzrasta poczytność prasy 
zagranicznej w stolicy

Ja k  podaje agencja P. A. A. w ostat­
nich dniach wzrosła znacznie poczytność 
prasy zagranicznej w stolicy. Kioski i ko­
szyki na centralnych ulicach stolicy sprze­
dają dawno nie notowany komplet.

Ano dzienniki zagraniczne mogą o tym, 
o czym polskim nie wolno pisać. Stąd i 
wzrost poczytności.

P R O S I M Y  P.T. Publicznść żądać 
w sklepach n a j le p s z y c h  w Polsce 

wyrobów marki
. .DOSROLIN**

past do podłóg i obuwia, proszku do prania 
i mycia „M yto !11, płynów do metali, mucho­
łapek proszku na robactwo uSam '1, czerni- 
dła do blach kuchennych, pieców i różnych, 

żelaznych przedmiotów.

Przedstawicielstwo i skład fabryczny

MARJA SIER0TWIŃSKA
Kraków, ul. Sienna 12 sklep, teł. 137-47

Węgry wznawiają obsługę 
długu wobec U. S. A.

Rząd węgierski poinformował rząd St. 
Zjednoczonych o zamiarze wznowienia w 
najbliższym czasie częściowej spłaty  dłu­
gu. zaciągniętego przez W ęgry w St. Zjed­
noczonych w okresie powojennym. Zazna- 
cz>'ć należy, ie  dług ten zaciągnięty został 
przez W ęgry na zakup mąka. Z chwilą o- 
głoszenia przez W ęgry w  roku 1931 mora 
torium płatności zagranicznych, zawieszono 
również obsługę długu amerykańskiego.

TORBY i TEGZKI SZKOLNE
TO R EB KI ŚN IAD AN KO W E

WALIZY -  NESESERY —  TOREBKI DAMSKIE
SKŁAD FABRYCZNY

A. FRONCZ Kraków, Floriańska 17.

Rewolucja agrarna
a pogotowie wojenne w Niemczech

Niemieckie majątki ziemskie były już 
od szeregu generacji poważnie zadłużone, 
ciesząc się największą pieczą miarodajnych 
czynników. Taki stan trw ał do czasu przyj 
ścia H itlera do władzy. Hipoteki zostały 
zniżone, niekiedy nawet całkowicie wykre 
ślone na szkodę wierzycieli. Te, które zo­
stały były zamienione na długoterminowe 
spłaty. Gospodarstwa chłopskie ogłoszone 
były jako niewypłacalne i nie dające do­
chodów stałych. Nowy reżim chcąc przy­
wiązać rolnika do ziemi, zabronił podziału 
majątku. Okazuje się jednak, że ustawa 
ochronna tego rodzaju ma również swe 
ujemne właściwości. Od czasu wprowadze­
nia niepodzielności chłopskich gospodarstw 
znikł k redyt prywatny, a kredyt instytu- 
cyj państwowych jest tak  drogi, że rolnicy 
nie mogą i nie chcą z niego korzystać. Mi­
mo to z wdzięcznością za bezpieczeństwo 
gwarantowane przez hitleryzm w postaci 
cen maksymalnych, rolnik bez szemrania 
przyjął narzucony nań obowiązek zakupów 
i sprzedaży wyłącznie w państwowych in­
stytucjach gospodarczych. |W ten sposób 
niem. rolnictwo zostało „wyrzucone" nie­
jako poza nawias życia kapitalistycznego. 
Produkcja rolna nie podlega więcej prawu 
popytu i podaży. Dobrowolna sprzedaż 
jest zakazana, a państwo obostrza coraz 
więcej przymusowy system zakupów i cen 
rynkowych.

Ten rewolucyjny system gospodarowa­
nia w rolnictwie jest prowadzony głównie 
ze względów wojskowych. Trzecia Rzesza 
przeniknięta jest wyłącznie myślą, by na 
wypadek ."wojny. ' naw et dla największych 
armii nie zabrakło produktów, jak również 
na w ypadek blokady międzynarodowej. 
P rzykład straszliwej blokady z 1914— 1918 
roku i wyniki sankcyj karnych zastosowa­
nych do Włoch, czyni je straszliwym m e­
mento dla kierowników życia gospodar­
czego -współczesnych Niemiec.

Dążenia autarkiczne ze strony Państwa 
napotkały jednak na opór ze strony przyro 
dy i człowieka. Ograniczenia dotykające 
rolników w ich indywidualnym posiadaniu 
ziemi — majątkiem nie są. mimo wszyst­
kich „dobrodziejstw", przychylnie przyjmo 
wane. Grunty niemieckie są, zwłaszcza na 
północy „chude", piasczyste i Pajlepszy 
system gospodarowania na nich, ma swe

granice. Mimo największych wysiłków „kul 
turalnych" ziemia niemiecka nie chce wię­
cej rodzić, niż jest w stanie. W ydaje się, 
że jest już bardzo poważnie wyczerpana. 
Na podkreślenie zasługuje, że mimo n a j­
usilniejszych zabiegów, gospodarstwo nie­
mieckie produkuje zaledwie połowę potrzeb 
nych tłuszczów, że spośród karmów zwie­
rzęcych brak jest dla zaopatrzenia całego 
rynku niemieckiego ok. 20 proc. i że pro- j 
dukcja domowych roślin tekstylnych lnu, 
konopi, wełny jest niedostateczna.

W tych warunkach „bitwa o produk- j 
cję", corocznie proklamowana w Goslar, 
nie daje takich wyników, na jakie niemiec 
kie czynniki rządowe liczą. Np. ostatnio 
instrukcje rządu głoszą, by rolnicy do star 
czyli krajowi o 10 do 20 proc. więcej mle­
ka, by ludność mogła w dostatecznej mie- 
'rze korzystać z masła i sera. Tymczasem 
cała tragedia tkwi w tym, że Niemcom 
brak jest obszaru na łąki i pastw iska — 
dla wyprodukowania żądanej ilości mle­
ka —  o powierzchni około 1 mil. ha. Poza 
tym  istnieje również problem owsa, jęcz­
mienia i roślin tekstylnych. Na myśl, że 
żołnierz niemiecki mógłby zostać zmuszo­
ny do noszenia munduru z lnu sowieckie­
go np„ dusza niejednego patrioty nie­
mieckiego w zdryga się. Stąd głosi s;ę wiel 
ką kampanię o „zmobilizowanie rezerw". 
Ale rezerwy idą w wielkiej mierze na za­
kup dewiz zagranicznych. Więc znów kolo 
bez. wyjścia. Do tego dochodzi zakup su­
rowców itd.

śy tu ac ja  Niemiec nie jest dobra. Wsku 
tek braku pasz zginęło w tym roku wiele 
bydła. B rak jest masła i mięsa wieprzo­
wego. 845.000 gospodarstw liczących od 1 
do 125 ha jest nazbyt potężną ilością, by 
można było przejść lekceważąco ponad ich 
interesami, zwłaszcza, że przykład sowiec 
ki co do drobnych i średnich ro ln ików  wca 
le nie pociąga. Stąd wszelkie projekty nur 
tujące umysły przywódców bardziej skraj­
nych — niemieckiego narodowego socjaliz 
mu, o kolektywach na modłę rosyjską nie 
mają widoków powodzenia. Wszystko zale 
ży od tego w jakim tempie rewolucja 
agrarna w Niemczech przerobi masy rolni­
cze na swych jedynie biernych wykonaw­
ców.
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Poprawa na rynku nawozów sztucznych
W związku z rozpoczynającym się se­

zonem nawozów sztucznych, na rynku wiel 
k opolskim daje się odczuwać od kilkuna­
stu dni znaczne ożywienie. Dotyczy ono 
szczególnie nawozów azotowych i fosforo­
wych. Ożywioną sprzedaż spowodowały 
znacznie wyższe, niż w r. ub. ceny zboża, 
jak  'również stwierdzenie, że zboża zasi­
lane nawozami pomocniczymi, daleko ła t­
wiej przetrzym ały mrozy i suszę.

Poważniejsze zapotrzebowanie na nawo 
zy sztuczne daje się odczuwać w r. b. szcze 
golnie ze strony mmdjszyoh gospodarstw  
rolnych, które normalnie w latach poprzed 
nich dokonywały zakupów podczas siewu,

w tym roku zaś zaopatrują się w nawozy 
już obecnie. Objaw ten, jak  również słaby 
doivóz zboża na rynek, świadczy o tym, 
że sytuacja w rolnictwie uległa poprawie. 
Ceny nawozów, w stosunku do r. ub. nie 
uległy zmianie, przy czym zakupy odby­
wają się za gotówkę. K redyty nawozowe 
będą aktualne dopiero w okresie przednów 
k owym.

W  porównaniu z r. ub. zbyt nawozów 
w Wielkopolsce w grupie potasowej wy­
kazuje spadek o 2 proc,, natom iast w gru­
pie fosforowej i azotowej wzrost o 25 
procent.

Ola młodzieży szkolnej, otrzymały nasze 
oddziały i w tym roku kalendarze 1 po­
działy godzin na rok szkolny 1937/31 

» nowym ulepszonym wydaniu.

S k t M G t

Do nabycia wa wssyatklcłi ftlleeb

Z kraju.

Wieś upomina sh o sądy pokoju
Mnożą się narzekania rolników na wad­

liwe rozlokowanie sądów grodzkich. Jest 
niepodobieństwem — oświadczają włościa­
nie — aby w dwudziestym wieku ludziska 
ze wsi maszerowali po 35 i więcej kilome­
trów do sądu grodek'.ego. Wieś mocno zło­
rzeczy z tego powodu, twierdząc, że zabór 
ca Moskal uszanował sądy pokoju na tere 
nach gminnych, a nasze władze państwo­
we je skasowały, skutkiem czego ludność 
wiejska męczy się daleką podróżą i traci 
dużo cennego czasu.

To też, według opinii zorganizowanego 
rolnictwa, nie tylko zdrowy rozsądek, ale i 
głęboki instynkt sprawiedliwości nakazuje

przywrócić sądy pokoju w gminach. Zyska 
na tym państwo i wieś.

PRZESUNIĘCIE TARGÓW ZWIERZĘ 
CYCH W WARSZAWIE NA CZWARTEK.

Wobec nikłych spędów bydła hodowla 
nego i trzody chlewnej i hodowlanej na 
targowisko przy »ul. Grochowskiej nr 79, 
Zarząd Miejski m. st. W arszawy przesunął 
targi na te zwierzęta z piątków na czwart­
ki każdego tygodnia. Od dnia 1 września 
br. targi na te  zwierzęta odbywać się więc 
będą jednocześnie z targam i na konie.

15-LETNI CHŁOPIEC URATOWAŁ 
DWOJE TONĄCYCH. Pomocnik adwokac­
ki S. Meiselman, zamieszkały w pensjona­
cie Kleina na przedmieściu Berdo w Czort- 

.kowie, odbywał wraz ze swą żoną prze­
jażdżkę kajakiem  po Serecie. W pewnej 
chwili kajak  przechylił się i małżonkowie 
wpadli do wody. Na krzyk tonących, po­
śpieszył z pomocą 15-letni chłopak Feder 
i z narażeniem własnego życia zdołał oboje 
uratować. Bohaterskiemu chłopcu 'stojący 
na brzegu ludzie zgotowali owację.

ŚMIERĆ OD POKĄSANIA PRZEZ OSY.
W Woli Libertowskiej pod Pilicą wyorał 
rolnik K astek gniazdo os, k tóre napadły 
na konia i orzącego, jak również na pod­
biegającego dwuletniego synka gospoda­
rza, którego tak  pokąsały, że dziecko zmar 
ło za późno dowiezione do lekarza w P i­
licy.

W KOWLU ODBYŁ SIĘ PROCES PRZE 
CIWKO B. DYREKTOROWI SZKOŁY 
HANDLOWEJ w Kowlu, L. Hilgerowi, i b.
sekretarzowi miejscowego gimnazjum pań­
stwowego, J. Zabickiemu, oskarżonym o 
nadużycia finansowe na szkodę gimnazjum, 
oraz kilku instytucyj społecznych na tere­
nie miasta. Sąd skazał obu -oskarżonych po 
4 la ta  więzienia i na u tratę praw obywatel 
skich na la t 8.

...i ze świata
DRUGI KANAŁ PANAMSKI W ŚROD­

KOWEJ AMERYCE. Rozpoczęto prace 
przygotowacze do skanalizowania rzeki 
San Jean, łączącej wielkie jeziora Nicara- 
gua z Oceanem Spokojnym, skąd dalej na­
stąpi połączenie kolejowe do brzegów Oce­
anu Atlantyckiego, przez co uzyska się po 
łączenie obydwóch oceanów. Koszta budo­
wy ma pokryć rząd Nicaragui, łącznie z rza 
dem Stanów Zjednoczonych Ameryki Pół­
nocnej.

PANUJĄCE W FINLADNII NIENOTO 
| WANE UPAŁY spowodowały tak  wielb 
; posuchę w północnej części kraju, iż od- 
! czuwa się brak wody do picia, za którą 
płacą 10 penni za litr. Lasy brzozowe w y  

| sy cli a ją, a ryby zdychają w jeziorach i rze 
’ kach.
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Nowa reforma szkolnictwa 
w Austrii

W Austrii wejdzie w życie z początkiem 
nowego roku szkolnego nowe rozporządze­
nie? obowiązujące w szkołach austriackich. 
Dewizą tego rozporządzenia jest wychowa­
nie młodzieży w duchu obyczajowo-religij 
nym i w duchu frontu patriotycznego. Za­
bronione będzie tworzenie jakichkolwiek 
związków z wyjątkiem przynależenia do 
„Oesterreichischer Jungvolk“ oraz organi 
zacyj katolickich. Wszyscy uczniowie będą 
musieli nosić odznaki frontu patriotycznego 
również poza szkołą obok odznak wymię 
uionych organizacyj.

Zgon Rotschilda
W swej posiadłości Tring-Parc w Anglii 

zmarł lord Rotscliild- który był głową an­
gielskiej gałęzi sławnej żydowskiej rodziny 
bankierów. Zmarły, który liczył lat 69, był 
właścicielem rozległych dóbr ziemskich. — 
Rotschild już od dawna nie zajmował się 
czynnie bankierstwem i poświęcał czas głó­
wnie studium zoologicznym. Jego zbiory 
ptaków należą do najwspanialszych prywat 
nych zbiorów ornitologicznych va świecie. 
Zmarły był w prostej linii potomkiem Na­
tana  Rotschilda z Frankfurtu nad Monem, 
założyciela rodziny tego nazwiska. Tytuł 
po zmarłym odziedziczył jego siostrzeniec-

Kronika przemyska
POWRÓT Z BANICJI. W ychodzący od 

'dwudziestu kilku lat tygodnik pt. „Ziemia 
Przem yska", pismo N. D., przed 1 */i ro­
kiem musiał emigrować z Przemyśla i dru­
kow any był w Poznaniu. Powodem tego 
były rewizje i opieczętowywania drukarni 
bijącej „Ziemię Przem yską". Żadna inna 
drukarnia nie chciała przyjąć druku. Obec 
nie najbliższy numer „Ziemi Przemyskiej", 
k tó ry  ukaże się 28 bm. b ity  jest spowrotem 
w tej samej drukarni p. Bluja, k tóry  sam 
zgłosił się do redakcji z ofertą twierdząc, 
że teraz może śmiało podjąć się druku.

LICEA W JAROSŁAWIU W, ROKU 
SZKOLNYM 1937/38 będą następujące: 
przy I. Państw. Gimn. im. Marsz. Piłsud­
skiego nr 554, liceum typu hum anistyczne 
go, przy II. Gimn. nr 555 im. A. W itkow­
skiego, liceum matematyczno-przyrodniczo- 
fiżyczne. Państw . Szkoła Budownictwa 
przekształconą zostanie na liceum budow­
lane, fio którego przyjmowani będą ucznio 
wie z ukończoną IV kl. gimn. lub z dwoma 
kursam i Szkoły Budowlanej, wreszcie w 
prywatnym zakładzie SS. Niepokalanek li­
ceum humanistyczne i przyrodnicze, z pra 
wem publiczności.

ZJAZD DELEGATÓW OKR. TOW. ROL 
NICZEGO W PRZEMYŚLU wszystkich 
osad powiatu przemyskiego, odbędzie się 
dnia 29 bm. Po nabożeństwie w rzym. kat. 
kościele katedralnym  nastąpi zebranie, na- 
którym  Zarząd sekcji zda sprawozdanie 
ze swych czynności, po czym wygłoszone 
zostaną trzy  referaty.

NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK. Na sta
cji w Medyce w chwili, gdy pociąg osobo­
wy, zdążający z Przem yśla zwalniał bieg. 
w yskoczył zeń niejaki L. Panz, funkcjona­
riusz f-my „Pionier" ze Lwowa, chcąc so- 
ibie skrócić drogę. Przy skoku poślizgnął 
się i upadł doznając złamania podstawy 
czaszki. Nieprzytomnego odwieziono do 
szpitala w Przemyślu.

DALSZA INWAZJA POZNAŃCZYKÓW.
Przy placu K onstytucji nr 1 na Zasaniu. 
otworzył bardzo miłą cukierenkę p. E. Wa 
natowicz pod firmą „Cukiernia Poznań­
ska". P. Wanatowicz bawił przez lat 14 za 
gran icą w Paryżu i innych światowych 
uzdrowiskach, jak Cannes, Nicea itd. gdzie 
kształcił sie fachowo, po czym osiadł w 
Poznaniu, zaś obecnie za przykładem in­
nych W ielkopolan zjechał do Przemyśla. 
Może wreszcie ustanie teraz odwiedzanie 
żydowskich cukierni przez Polaków, bro 
niących się dotąd tym, że na Zasaniu kato 
lickiej cukierni nie było.

TEATR W IELKI Z POZNANIA daje 
w dniu 29 bm. w sali „Fredreum" na Zam­
ku, 3 aktow ą operetkę J. Strausa pt. „Zem 
sta  Nietoperza", początek o godz. 20,15; 
bilety we firmie „M ascotte". Chór Ju randa 
wraz z Tolą Mankiewiczówną wykona w 
dniu 1 września br. w sali „Sokoła" o go­
dzinie 20,45 festiwal piosenek i humoru. 
Piosenki iolowe wykonają pp. W. Wobe, 
M Ziołowski i J. Zubik, przy fortepianie 
p. Jurand. Bilety w drukarni Styfieg?.

Celem uregulowania n a k ła d u  
prosimy o j a k n a j r y  c h l e j s z e  
wpłacanie prenumeraty.

Obchód pięciolecia
Seminarium Zagranicznego w Potulicach

Seminarium Zagraniczne obchodziło pię­
ciolecie swego istnienia. Uroczystość tę po 
przedziło osobne triduum urządzone w do- 
miu macierzystym w Potulicach. Dnia 23 
bm. przyjechał do Potulic ks. kardynał Au" 
gust Hlond w otoczeniu sekretarzy osobi­
stych ks. dr. Baraniaka, ks. dr. Filipiaka 
oraz ks. dr. Wojciechowskiego. Przybyli 
również p. pułk. Maruszewski, wojewoda po 
znaiiski, p. Raczkiewicz wojewoda pomor­
ski wraz z p. dyr Lenartowiczem i inż. Gra 
bowskim, jako przedstawicielami Światowe­
go Związku Polaków z Zagranicy; p. Kawa 
lec jako delegat. Min. Spraw Zagr.; ks. prof. 
K. Średziński jako reprezentant Opieki Pol­
skiej nad Rodakami na Obczyźnie: dr Go­
lik. dyr. Banku Gospodarstwa. Krajowego 
w Poznaniu: p. Barciszewski, prezydent m. 
Bydgoszczy oraz liczne duchowieństwo z o- 
kolic bliskich i dalszych.

Po Mszy św. odbyła się akadem ia u stóp 
pomnika Królowej Wychodźtwa Polskiego. 
Ks. rektor Posadzy, zagajając akademię, 
podziękował Ks. Prymasowi, Założycielowi 
Seminarium Zagranicznego, za ojcowską 
opiekę.

Po śpiewie chórowym oraz po popisach 
orkiestry zakładowej, ks. dr Świetliński, gor 
liwy duszpasterz i dziekan okręgu paryskie 
go. odbywający obecnie nowicjat zakonny 
w Potulicach — przedstawił w krótkim  za­
rysie dzieje Seminarium Zagranicznego. Po 
akademii zwiedzano w arsztaty oraz piękny 
park potulicki. Obiad spożyto w serdecz­
nym nastroju, w świeżo wykończonym re­
fek tarzu . Po obiedzie odbywały się zawody 
a wieczorem piękne „ognisko harcerskie". 
Uroczyste nabożeństwo zakończyło tę pięk­
ną uroczystość jedynej swego rodzaju pol­
skiej placówki misyjnej.

K in o  „PROM IEŃ" T. S . Ł. P o d w a le  6 . Telefon 124-26.
Wielki program 1
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BIAŁY ANIOŁ
Od piątku dnia 27 sierpnia 1937 r. Duża sensacja I

Fdm arcydzieło z cyklu Pasteurowskiego Warner Brossa
dramat na tle prawdziwego wydarzenia — Reżyserował 
twórca Pasteura: Wiliam Dieterle — W roli „Białego 
Anioła* wielka gwiazda Kay Francis — Ponadto w pro-

C U C A R A C H A
Wytwórni R. K. O. system Technicolor,

Sąd Apel. zatwierdził karą Krzysztof orskiemu
Sąd Apelacyjny w Lublinie ogłosił wy­

rok w sprawie odwoławczej Krzysztof orskie 
go i towarzyszy. Mocą wyroku Krzysztofor 
skiemu, k tóry był skazany w pierwszej in­
stancji na 15 la t więzienia z u tra tą  praw na 
lat 10 i 100 tysięcy zł. grzywny, karę za­
twierdzono, jedynie w razie nieściągalności 
grzywny z zamianą na więzienie z 3 la t na
2 lata. J. Pasikowski dawniej skazany na
3 la ta  obecnie na 5 la t z u tra tą  praw na 
la t  10, tysiąc zł grzywny, w razie nieścią­
galności grzywny z zamianą na  3 miesiące. 
St. Czyszkowski dawniej skazany na 2 lata 
obecnie na 6 miesięcy aresztu. A. Witkow­
ski dawniej skazany na rok z zawieszeniem 
na 2 la ta  i 100 zł. grzywny i u tratę  praw 
na 2 lata, Sąd Apelacyjny uchylił grzywnę 
i utratę praw. Z. Gorzelewski 1 rok z utra­
tą  praw na lat 2, Sąd Apelacyjny uchylił

utratę  praw. R. Kozerawski dawniej skaza 
ny na 3 la ta  obecnie na 6 miesięcy aresztu.
H. Winczewski poprzednio skazany na 4 la* 
ta i tysiąc zł. grzywny oraz u tratę  praw na 
2 la ta  obecnie został uniewinniony. A. Pu­
chalski dawniej skazany na 6 miesięcy z za 
wieszeniem na 2 la ta  obecnie został unie­
winniony. Al. Jasiemicki, wicedyrektor Izby 
dawniej skazany na 6 miesięcy aresztu z za 
wieszeniem na 2 lata, obecnie został unie­
winniony. M. Werchowski poprzednio na 3 
miesiące z zawieszeniem na 2 lata  obecnie 
uniewinniony.

Co do pozostałych oskarżonych Sąd Ape 
lacyjny wyrok Sądu Okręgowego zatwier­
dził. Zatwierdzone również zostało powódz­
two cywilne przyznane w pierwszej instan­
cji, a wynoszące przeszło ćwierć miliona zlo 
tych.

Już w najbliższym czasie nakładem
Księgarni Krakowskiej —  Kraków, ul. św. Krzyża 13

ukaże się znanego i cenionego kaznodzieii Ks. Proboszcza 
J. Patrzyka z Madenic 

autora Homilij i nauk na niedziele całego roku

K A Z A N I A  Ś W I Ą T E C Z N E

%

Czy uratują Lewoniewskiego?
Z powodu niekorzystnych warunków 

atmosferycznych, jakie panują nad Nową 
Ziemią, i Ziemią Franciszka Józefa, ekspody 
cja Szewelewa musiała przerwać poszuki­
wania.

Lotnik Zadków wylądował o 300 mil na 
wschód od Barrow. Obecnie czeka na po­
myślne warunki atmosferyczne, by udać się 
w dalszą drogę.

Lotnik amerykański Mattern, k tóry  zao

fiarował swe usługi w poszukiwaniach Le­
woniewskiego dokonał już raz lotu do 75 
stopnia szerokości. Mattern nie iest zdecy 
dowany czy przedsięweźmie dalsze loty.

Łamacz lodu „Sadków" zbliżył się do 
wyspy Henriettę, należącej do archipelagu 
Delonga. Wybrano miejsce na założenie no 
wej stacji polarnej? dla której dostarczono 
już zapasów żywności i wszystkie koniecz­
ne urządzenia.

Podziękowanie
Przewielebnemu Duchowieństwu k ra ­

kowskiemu i Władzom wojskowym? ą  
w szczególności ks. kapelanowi drowi Stefa­
nowi Zajkowskiemu i ks. superiorowi Grze­
gorzowi Janiewskiemu, którzy prowadzili 
kondukt pogrzebowy śp. Stanisława Sikor- 
skiego; ks. (prałatowi Kuligowi, ks. dyr. 
Kotowi, Ojcu Aniołowi i OO. Kapucynom 
za Ich udział osobisty w pogrzebie, jak 
również wszystkim przyjaciołom i znajo­
mym, dawnym towarzyszom broni i wy­
chowankom Zmarłego, którzy oddali hołd 
Jego cieniom składamy z serca płynące 
podziękowanie. Dziękujemy również gorąco 
wszystkim tym, którzy w formie tak  przy­
jaznej wyrazili nam współczucie z powodu 
tej bolesnej straty .

Zona i brat z marłego z rodzinę*

Kronika kielecka
ODNAWIANIE BYŁEGO ZAMKU BI­

SKUPÓW KIELECKICH. W dawnym pa­
łacu biskupów krakowskich i kieleckich, 
obecnej siedzibie województwa, od dłuższe­
go już czasu prowadzone sa roboty przy 
odnawianiu fasad (ścian głównych') zachód" 
niej — od strony ogrodu i południowej — 
od strony dziedzińca. Z zewnątrz uzyska 
zamek należytą oprawę przez obniżenie po­
ziomu dziedzińca, dobudowanie tarasu z od­
powiednimi schodami. W ewnątrz zaś zam­
ku projektowane są prace malarsko-rzeż- 
biarsko architektoniczne zgodnie z charak­
terem historycznym zamku.

Opinię publiczną, zaciekawił fakt, i© 
ostatnio przy przeprowadzaniu robót kana­
lizacyjnych odkopano korytarz podziemny, 
stanowiący dawne połączenie zamku z k a ­
tedrą oraz odkryto schody ukryte w murze 
wieżycy południowo-zachodniej, wiodące z 
piwnic do poddasza. Należy mieć nadzieję? 
że odkryty korytarz zostanie odrestauro­
wany i otoczony należytą opieka ze wzglę­
du na jego wartość historyczno-zabytkową.

KREDYT SIEWNY DLA ROLNIKÓW 
POSZKODOWANYCH PRZEZ POWÓDŹ I 
GRADOBICIE. W związku z tegoroczną ma 
jową klęską powodzi i gradobicia, oddział 
Państwowego Banku Rolnego w Kielcach 
uruchomił specjalny kredyt dla rolników na 
(dokonanie zasiewów jesiennych-. Kredyt 
ton udzielany jest drobnej własności za po­
średnictwem Gminnych Kas Pożyczkowo^ 
jOszezdnościowyehl i Spółdzielni Kredyto­
wych. K redyt ten oprocentowany jest w wy 
sokbści 3 proc. rocznie i udzielany jest na  
przeciąg jednego roku.

( R a d io

Erytrea zasila zlotem Wiochy
Wicekról Etopii marszałek Graziani do 

konał wizytacji kopalni złota w Sciuina- 
galle i Medrigen (Erytrea). Kopalnia w Sciu 
magalle po ukończeniu instalacji technicz­
nych produkować będzie 15 kg. złota mie­
sięcznie. Przerabianie kwarcu dostarczy 
złota w stosunku 8 do 12 procent z tonny. 
W chwili obecnej w kopalni tej zatrudnio­

nych jest 70 robotników włoskich i 200 tu 
bylców. W miarę postępu technicznego 
-produkcja będzie stale wzrastać. Kopalnia 
,w Medrigen funkcjonuje od la t 25 i była 
uruchomiona przez pewne towarzystwo an­
gielskie. Główna żyła kwarcu złotodajnego 
obliczone jest na 25 tys. tonn.

Bunt dzieci "  , ' w przytułku we Francji
W obozie dla dzieci hiszpańskich, umiesz 

czonym z inicjatyw y Konfederacji general­
nej pracy w St. Cloud pod Paryżem, w y­
buchły ponowne zajścia na skutek wyda­
lenia jednego z dozorców hiszpańskich, któ 
ry  podburzał dzieci przeciwko kierownikom

obozu. Zbuntowane dzieci powybijały szy­
by w domu. Po dłuższych rokowaniach uda 
ło się przywrócić nie bez trudu porządek. 
Na skutek tych incydentów planowane jest 
wysłanie 300 najbardziej niesfornych dzieci 
l  powrotem do Hiszpanii?

Pregramy siacyj radiowych
PO N IED ZIA ŁEK  30 SIERPN IA  1937.

Warszawa i program ogólnopolski: Godz. 6.15 
Pieśń poranna; 6.18 Gimnastyka; 6.38 Mu/.yka po­
ranna z płyt; — 7.00 Dziennik poranny; 7.10 Mu­
zyka lekka z płyt; 7.35 Muzyka z płyt; 11.57 Sygnał 
czasu i hejnał z Krakowa; 12.03 Dziennik po- 
łudn; 12.15 „Rodzice a szkoła*4 wygi. Księżopolska 
pog. 12.25 Płyty; 12.40 Od warsztatu do warsztatu 
pogadanka; — 15.43 Wiadomości gospodarcze;
16.00 Audycja dla dzieci; 16.15 Muzyka salonowa;
16.45 „Z dawnych czasów, gdy nie uznawano za- 
wrotnego tempa** — felieton — z Torunia;
17.00 Koncert solistów (śpiew — fortepian); —
17.50 O przelotach ptaków, pogad ze Lwowa;-18,00 
Skrzynka techniczna, red. Wacław Frenkiel; 18.10 
Program na jutro; 18.15 Muzyka z płyt; 18.50
Pogadanka aktualna; 19,00 Wspomnienia z daw­
nych wesel; 19.40 Reportaż ze Szkoły Szybowco­
wej w Sokolej Górze; — 19.50 Wiadomości
sportowe; 20.00 Koncert muzyki lekkiej; 20.45 
Dziennik wieczorny; 20.55 Pogadanka aktualna; —■
21.45 „Dni powszednie państwa Kowalskich** — po­
wieść mówiona; 22.00 Koncert Poznańskiego Chóru 
Katedralnego pod. dyr. ks. dr Gieburowskiego; —
22.50 Ostatnie wiadomości dziennika wieczornego;
23.00 Programy lokalne.

Lwów, godz. 12.15 Koncert muzyki południo­
wej na płytach; 13.55 Muzyka lekka na płytach: — 
14.55 Giełda lwowska; 1500 Koncert muzvki; 15.35 
Lwowskie wiad. bieżące; 18.00 .,Pobereże“. pogad.: 
18.10 Muzyka lekka z płyt; 18.30 Skrzynka tech­
niczna; 18.40 Odczytanie programu na dzień na­
stępny; 18.45 Wiadomości sportowe lokalne; 28.00 
„Z albumu speakera**;

Katowice godz. 6.00: Sygnał czasu 1 pieśń po­
ranna; 6.03 Muzyka lekka z płyt; 12.15 Wiadomo­
ści bieżące; 12.20 Życie kulturalne Śląska; 1300 
koncert życzeń; 13.15 Koncert muzyki lokkiej 
na płytach; — 15.30 Poradnik sportowy d>.
robotników ciężkiego przemysłu; 15.43 Wiadomo- 
ści. giełd.; 18.00 Z kamerą na górskiej włóczędze; 
pogadanka; 18.10 Odczytanie programu na dzień 
jutrzejszy; — 18.15 Muzyka lekka na płytach,
18.45 Wiadomości sportowe lokalne.

Kraków, godz. 12.15 Kilka informacyj; 122? 
Muzyka lekka na płytach; 12 55 Koncert muzy­
ki lekkiej z płyt; 15.05 Krakowski dziennik spor- 
Iowy; 15.10 „Historia świata w filmie** pogadank; : 
15.25 Koncert z płyt; 15.40 Lokalne wiadomości go. 
spodarcze; 18.00 Skrzynka techniczna; 1810 Pro­
gram na Jutro; 18.15 Płyty, 18,45 LokaL wiad. 
sportowe; 22.35 Muzyka lekka; 28.00 1U»
racki; 23.16 Muzyka
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% SZÓSTEGO DNIA ROZPRAWY WSPÓLNIKÓW PARYLEWICZOWEJ.

Szósty drień nospraiwy Fleischerowej 
; towarzyszy można %  nazwać „dniem wat­
ki". Heroiczne boje staczali bowiem obroń 
oy z prokuratorami. Ghocllzilo o nzeoz drob 
ną,- ale ważną, o zapnsyeieframe świadków. 
Prokuratorzy domagali się zwolnienia kilku 
świadków od przysięgi ma tej podstawie, że 
moga oni byó podejrzani o współudział w 
popełnieniu czynów zarzucanych Fleische­
rowej i towarzyszom. Obrońcy dowodzili 
natomiast, że nie ma podstaw do takich 
podejrzeń. Są<d przychylał sie do stanowi­
ska prokuratorów, dla których argumenty 
używane przez obrońców nie były zbyt 
przyjemne. Niestety nie mamy czasu na 
szczegóły.

Serię świadków przesłuchanych na so­
botniej rozprawie rozpoczął Jan Kański, b. 
dyr.‘Banku w Stanisławowie, odsiadujący 
karę 3-letniego więzienia za nadużycia. Ze­
znał on. że wnosił wielokrotnie prośby 
o. darowanie kary, ale bezskutecznie, odro­
czono mu tylko wykonanie karv na pół 
roku. Gdy podejmowane starania nie po­
mogły, mówił w tej sprawie z Fleischerową 
i Parylewiczową. Z Parylewiezowa komuni­
kował się osobiście

w Z w .  Pracy Obywatelskiej 
Kobiet w Krakowie.

Nie przypomina sobie czy Fleischerową żą­
dała 500 zł i czy wręczył jej weksel. Od 
Parylewiezowej nigdy nie otrzymał jasnej

odpowiedzi tylko mgliste obietnice. W toku I 
zeznań świadka prok. Garbaczyński oświad 
czył, że zeznania Kańskiego uw^iża za wy-1 
krętne i niezgodne z zeznaniami w śledź- j 
twie, wobec tego prosi o zaprotokołowanie - 
ich i doręczenie mu odpisu celem pociągnię- ; 
cia świadka do odpowiedzialności za fał- j 
szywe zeznania. Po tym oświadczeniu, k tó­
re wywołało poruszenie wśród publiczności, 
Kański przyznaje, że z Fleischerową miał 
rozliczenia pieniężne, ale nic nie posyłał dla 
Parylewiezowej.

Prokurator: Skąd pan wiedział o wpły­
wach Fleischerowej?

Świadek: W mieście głośno mówiono o 
stosunkach Fleischerowej z Parylewiczową. 
Ja się chciałem ratować.

Następni świadkowie l .  Pieniążek, d y - , 
rektor Browaru w Okocimiu i p. A. Goetz 
właściciel tego browaru, przedstawili spra i 
wę Kom bllitha, zastępcy przedsiębiorstwa i 
na Nisko i Brześć nad Bugiem. W okresie 
kryzysu Kornbliith popadł w trudności i '  
winien był browarowi stokilkadziesiąt ty- i 
sięcy zł. Browar postanowił rozwiązać z-! 
nim umowę, ale Kornbliith bronił się przed 
tym wszelkimi siłami. Gdy nic nie pom ogło,> 
objął zastępstwo konkurencyjnego browa- \ 
ru, równocześnie zaś zaczął z Browarem 
Okocimskim spór sądowy. Interweniowała 
w tej sprawie kuzynka Kornbliitha G ros-. 
sowa właścicielka składu porcelany w Kra 
kowie, ale gwarancyj finansowych udzielić, 
nie chciała. 1

Przew.: Czy tą osobą był pani Fleische- 
rowa?

Świadek: Mam wrażenie, że raczej nie. 
Ta pani wydawała mi się raczej tęższą i niż 
szą.

Pan piezes nie

Fatalne skutki protekcji. •  •

Poza tym
w zarządzie browaru interweniowała Pary- 
Iewiczowa, prosząc by nie odbierano do­
staw węgla do browaru niejakiemu Borge- 
nichtowi z K rakowa z ul. Jasnej. Świadko­
wie stwierdzili że w interesach handlowych 
nie ma protekcji i dlatego prośbie Parylewi 
ozowej odmówiono.

Prok. Garbaczyński: Czy przed protek­
cją p. Parylewiezowej Kornbliith miał jakie

Z  teatru „Bagatela*4
Gościnny występ Szftke Szakalla.

Najlepszą obecnie reklama dla aktorów 
scenicznych jest film: w blaskach srebrnego 
ekranu rozchodzi się sława ich po szerokim 
święcie, a około postaci wytwarza się atmo 
sfera coraz większej sympatii i zaintereso­
wania. Aktorzy — a w większej jeszcze mie 
r*e aktorki — występujący w teatrze i gra­
jący przed obiektywem aparatu filmowego 
na tej właśnie drodze czy płaszczyźnie srebr 
ne£o ekranu zapalają najskuteczniej swoje 
gwiazdy. Coprawda, bardzo często bywają 
to tylko przebłyskujące i przelatujące bez 
śladu meteory, w każdym razie sensacja wy­
grywa tu chwilowo na snobiźmie publiczno­
ści nieobojętny dla kariery aktora atut. Wy 
stęp w teatrzyku „Bagatela" słynnego ko­
mika filmowego, Szóke Szakalla, wzbudził 
niemałą sensację wśród publiczności kra­
kowskiej. To też pospieszyła ona ujrzeć tym 
razem i jego i grę jego nie przez przeźrocze 
filmu, ale — w rzeczywistości.

Dwie jednoaktowe farsy pióra Szóke 
Szakalla („Albert VIII" i „Kwartet smycz­
kowy") nie są ciekawym zjawiskiem humo­
ru scenicznego. Atrakcją wczorajszego wie­
czoru teatralnego był® jedynie gra SzOke 
Szakalla — bo i gra reszty zespołu artystów  
scen wiedeńskich nie wzbudziła większego 
zainteresowania. Przede wszystkim zazna­
czyć należy, że gra sceniczna tego artysty 
nie różni się w swoim wyrazie zewnętrznym 
od jego gry przed obiektywem, z tym chy- 
ba-za strzeżeniem, że jest w ruchach bardziej 
umiarkowana i bardziej spokojna. Nato­
miast widoczne tu były w  dużej  ̂ mierze 
dwie główne i zasadnicze cechy komizmu 
gry .Szoko Szakalla jako artysty filmowe­
go: pogoda i dobroduszność wyrazu twarzy, 
oraz mistrzostwo w wydobywaniu i akcento 
Wani u dowcipu werbalnego. W tym celu 
umie artysta świetnie wyzyskać wszystkie, 
na pozór nic nie znaczące, drobiazgi wyni­
kające z przypadkowości ruchów, spojrze­
niu, uśmiechu itp., przeciwstawiając zręcz­
nie; dowcip powadze sytuacji. Te zasadnicze 
cechy jego gry powinny być jednak usta­
wicznie uzupełniane pierwiastkiem rucjfiu, 
dlatego też film stwarza dla tego artysty 
większe możliwości wypowiedzenia się, niż 
scena,

ANTONI WAŚKOW6KI.

dostawy? i
Świadek: Tak miał, ale na skutek pro­

tekcji stracił te dostawy. i
Świadek Goetz po odmówieniu oddania 

Borgenichtowi dostawy węgla do b ro w aru ,' 
polecił posłać Parylewiezowej 300 zł. na 
Związek Pracy Obywatelskiej Kobiet. Z 
usług, Borgenichta musiano zrezygnować, 
bo Borgenicht „dostarczał węgiel przez sze­
reg lat, ale dostarczał go źle". Równocześ­
nie p. Goetz polecił firmę Borgenicht skre­
ślić definitywnie z listy dostawców. Datek 
wręczono Parylewiezowej.

Następni świadkowie Sara Kurz i To­
masz Szybę rek! naczelnik lwowskiej Izby 
Skarbowej nie wnieśli do sprawy ciekaw­
szych momentów. Szyberek zeznał, że w 
sprawie Fudyna, skazanego na 48 tys. zł, 
grzywny za ukrywanie zapasów cukru, Pa- 
rylewiczowa napisała do prezesa Izby Gre 
gera list, a w sprawie nadania koncesji spi 
rytusowej Szwarzowi nikt nie interwenio­
wał. Koncesję nadano mu bez protekcji. To 
samo zeznał o sprawie Szwarza kierownik 
•oddziału lwowskiej Izby Skarbowej Lasko- 
wnicki.

Do nieciekawych należało przesłucha­
nie Markusa Tuchmayera, robotnika z T ar­
nowa i Jochwety Rausch.

Zeznania które „wzruszyły"

Następny świadek Izrael Krager kupiec 
z Myślenic, szwagier Fleischerowej, zeznał 
•o sprawie Lustiga. Lustig prowadził spór 
o 4 tys. zł. z Rozalią W asserbergową. Lu­
stig prosił Kragera, by napisał list do Flei­
scherowej o interwencję w sądzie. Krager 
napisał list. W iedział on, że Fleischerową 
interweniuje za pośrednictwem jakiejś pa- 
ni.

Przew.: Czy pan wiedział, jak się nazywa 
ta pani? j

Świadek: Wówczas wiedziałem tylko, że 
to jest siostra ministra, ale nazwiska jej — 
nie znałem.

K rager pisał do Fleischerowej: „Lustig 
nie wymaga tego za darmo, nie żąda on te­
go jedynie przez grzeczność, możesz sobie 
kazać zapłacić". Fleischerową zeznań szwa­
gra wysłuchała z chustką przy oczach. 
Płakała. i

Świadek Jakub Fudym, kupiec z Rzeszo 
wa, przyznał że za doradą otoczenia rabina 
Horowitza w Tarnowie zwrócił się do Flei 
scherowej z prośbą o interwencję w sprawie 
kary, nałożonej na niego przez Izbę Skarb o 
wą za ukrywanie zapasów cukru skrobio­
wego. W płacił Fleischerowej „na koszta po 
dróży" 150 zł., a gdy po 14 dniach nie było 
wyniku interwencji odebrał pieniądze. j

Świadek M. Łucka, żona sędziego z T ai;, 
nowa m iała stwierdzić czy osoba, którą, 
przyniosła, list interwencyjny Parylew iczo-! 
wej do jej męża była Fleischerową. '*

Po p. Łuckiej miał zeznawać prezes 
krak. Izby Skarbowej Józef Greger. Ponie 
waż nie przybył on do Sądu i nieobecności 
nie usprawiedliwił przewodniczący ogłosił 
decyzję, Sądu skazującą prezesa Gregera 
na 50 zł. grzywny z zamianą na trzy dni 
aresztu. Decyzja Sądu wywołała poruszenie 
wśród publiczności na sali. Kara ta niedłu­
go się utrzymała. Po najbliższej przerwie 
przywddniczący Trybunału ogłosił, że Sąd 
zreasumował uchwałę o karze, nałożonej na 
prezesa Gregera za nie przybycie do Sądu, 
gdyż prezesowi Gregerowi nie doręczono 
wezwania, wyjechał on bowiem do Warsza­
wy w sprawach służbowych. Świadka po 
stanowiono wezwać do Sądu telefonicznie.

B. zastępca Browaru Okocimskiego Ko- 
rubluth, którego nazwisko tylokrotnie wy­
mieniano w czasie procesu, zeznawał jako 
jeden z dalszych świadków. Przyznał on, że 
za obiecankę interwencji w sprawie zatargu 
z Browarem Okocimskim dał Fleischerowej
1.000 zł. gotówką i wekslami i cesję na 5 
tys. zł. Następnie, gdy interwencja nie po­
mogła, odebrał od „pani prezesowej“ 500 zł.

Przew.: Czy świadek wiedział u kogo 
ma protekcję Fleischerową?

Świadek: Wówczas wiedziałem, że to 
pani Parylewiezowa, wiedziałem, że to waż­
na protekcja u p. barona Goetza. Wiedzia­
łem, że pieniądze są potrzebne na pożyczkę 
dla p. Prezesowej.

Na pytanie prokuratora kto miał załat­
wić sprawę świadka Kornbliith odpowie­
dział: „Ja nie wiedziałem kto tam gra 
pierwsze skrzypce".

Prok. Żeleński: Dlaczego pan odebrał
pieniądze, zapewne dlatego, że interwencja 
nie. odniosła skutku? A gdyby pan dostał 
koncesję czy odebrałby pan pieniądze?

Świadek: Jabym dziś dał 10 tys. zł.
żebym dostał koncesję(!!!).

Prok.: A gdzie pan pisał listy w sprawie 
koncesji?

Świadek: Do Dyrekcji Monopolu.
Prok.: A do p. marszałka Piłsudskiego 

nie wniósł pan podania o koncesję na sprze­
daż wódek monopolowych: a do p. premiera 
Składkowskiego i wicepremiera Kwiatkow­
skiego nie pisał pan?

Świadek: Miałem powody, więc pisałem. 
W tedy jeszcze B. B. W. R., a później Zwią­
zek Strzelecki zrzekły się koncesji na moją 
korzyść.

Jeszcze dwóch świadków przesłuchał sąd 
w sobotę Wład. Wójtowicza, urzędnika 
z Bochni i Nuchima Kanta, aplikanta adw. 
z Tarnowa. K ant był u prezesa Parylewicza, 
przedstawił się mu jako działacz Związku 
Strzeleckiego i prosił o przeniesienie z J a ­
sła, gdzie był aplikantem  sądowych, do T ar­
nowa. Parylewicz przyrzekł, a później przez 
nrez. Bojdeckiego miał zażądać od Kanta 
złożenia podania o dymisję.

Po zeznaniu K anta rozprawę odroczono 
do poniedziałku. Został ustalony program 
procesu na przyszły tydzień. We wtorek 
ukończą zeznawać świadkowie. W środę 
nastąpi przerwa. Czwartek i piątek prze­
znaczone zostaną na przemówienia, a w so­
botę ogłoszony zostanie wyrok.

Kromka lwowska
KTO OTRZYMAŁ OBYWATELSTWO LWO 

W A. Rada Miasta Lwowa na jednym z ostat­
nich posiedzień nadała godność obywateli mia­
sta Lwowa kilku osobom. Wczoraj w sali Ma­
gistratu wiceipnez. Irzyk odebrał przyrzecze­
nie od nowych obywateli. W uroczystości wzię­
li udział m. in. ławnik Sudhoff. r. Pammer, 
b. radny Włodzimirski i sekretarz Rady Mgr. 
Romawicz. Do nowych obywateli przemówił 
w krótkich słowach wiceprez. Irzyk, po czym 
odczytał rotę przyrzeczenia, którą nowi oby­
watele przyjęli przez podanie ręki wiceprezy­
dentowi. Godność obywateli miasta Lwowa 
otrzymali: Michał Byczyszyn, właściciel fabry­
ki powozów, Stanisław Czołowski kupiec, An­
toni Czepiel, właściciel pracowni stolarskiej, 
Jan Jakóbczyńśki, właść. wytwórni wędlin. — 
Leon Mątwijowski, właściciel pracowni deko- 
racyjno-tapioerskiej, Wincenty Pomykało, prze 
mysłowiec, Stanisław7 Seeman, właśc. zakładu 
techniczno-dentyst. i Włodzimierz Teliczek, 
jn-tetrz masarski.

WSTRZĄSAJĄCE WYPADKI WE LWO 
WIE. Wczoraj ul. Gródecka w kie^atuku

Kromka krakowska
8 I E R P 1 R S.

29. Niedziela, ścięcie św. Jana.
Wschód słońca 4.42, zachód 18.31.
Długość dnia 13 godz. 49 min.

REHABILITACJA KUPCA KRAKOW­
SKIEGO. Przed kilku tygodniam i Sąd krak. 
skazał właściciela hurtowni wyrobów cukier 
niczych Jana Ciaputę z ul. Stolarskiej na 
7 miesięcy więzienia. Ciapucie zarzucono 
sfałszowanie ksiąg celem uzyskania premii 
asekuracyjnej. Sąd Apelacyjny zniósł wy­
rok pierwszej instancji i uwolnił Ciaputę od 
winy i karv.

CHOROBY ZAKAŹNE W KRAKOWIE. 
W Wydziale Zdrowia Publ. Zarządu M. w 
Krakowie zgłoszono w ub. tygodniu nastę­
pujące choroby zakaźne: błonica 3, płonica 
5. dur brzuszny 2. czerwonka 1. róża 10, 
krztusiec. 1.

WYPADEK NA DWORCU KRAKOW­
SKIM. Wczoraj w południe malarz Edward 
Giza, lat 23, w czasie pracy na dworcu oso­
bowym ha HI peronie przy malowaniu da­
chu nad peronem, spadł z przęsła z wyso­
kości 5 m. doznajac .zwichnięcia nogi i po­
tłuczenia. Ofiarę wypadku przewieziono do 
szpitala Ubezpieczalni Społecznej.

SPRZEDAŻ SZKOLNYCH LEG1TYMA- 
CYJ TRAMWAJOWYCH na rok szkolny 
1937/38 odbywać się będzie w Biurze Sprze 
dąży Abonamentów przy ul. św. W awrzyń­
ca 13. od 1. do 15. wTześnia w godzinach 
od 8 do 12 (z wyjątkiem niedziel i świąt). 
Legitymacje szkolne stają się ważne dopie­
ro po potwierdzeniu ich przez władze szkol­
ne. Ważność szkolnych legitymacyj starych 
wygasa z dniem 13. września b. r.
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TEATRY I KINA KRAKOWSKIE.

Niedziela 29 sierpnia: „Profesja pani Warren*' 
Poniedziałek 30 sierpnia: Teatr nieczynny. 
Wtorek 31 sierpnia. „Profesja pani Warren".

ADRIA: King-Kong.
APOLLO: ..Pan redaktor szaleje"
KINO DOMU ŻOŁNIERZA: 28 i 29 sierpnia: 

„Jego wielka miłość" — S. Jaracz, L. Żelichowska, 
S. Sielański.

PROMIEŃ: „Biały anioł".
STELLA: I. O czym marzą kobiety (L. Żeli. 

chowska); II. Biały Majestat.
ŚWIT: „Tajny plan R. 8."
SZTUKA: Czarownica z Salem.
UCIECHA: ..Droga do Rio".
WANDA: „Poświęcenie" W roi. gł. Barbara 

Stankiyck — Robert Taylor; oraz „Kochana ro­
dzinka" w roi. gł. Flip i Flap.

„BAGATELA": Niedziela 29 bm. Gościn 
ne występy wiedeńskiego teatru  z Szókc 
Szakallem godz. 16 „Albert VHI“ i „K war­
tet smyczkowy" godz. 20 „W icekról" ko­
media w 3 aktach Karola Conrada.

Z TEATRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO.
Dzisiaj w niedzielę wieczorem, świetna sztu­
ka G. B. Shaw’a „Profesja pani W arren". — 
W sztuce opracowanej scenicznie przez dyr. 
K. Frj^cza udział biorą: Janina Wernicz, T. 
Suchecka, Fahisiak, Kaliszewski, Macherski, 
Wroński. „Profesja pani Warren** powtórzona 
będzie we wtorek. Jutro w poniedziałek teatr 
wieczorem nieczynny.

DZIŚ PO RAZ OSTATNI DWA PRZED­
STAWIENIA SZOKĘ SZAKALLA W TEA­
TRZE „BAGATELA". Świetny zespół arty ­
stów wiedeńskich z znakomitym komikiem 
filmowym Szóke Szakallem wystawi dziś w  
niedzielę 29 b. m. w ostatni dzień pobytu 
w Krakowie 2 spektakle: o godz. 16 „Al­
bert VIII" i „K w artet muzyczny", o godz. 
20 „W icekról" komedie w 3 aktach Karola 
Conrada.

miasta jechał na rowerze 12-letni uczeń 1. 
klasy gimnazjalnej Olgierd Baraban, syn 
przodownika VU kom isariatu P. P. W tym 
samym czasie w kierunku przeciwnym tj. 
z miasta w górę. jechał na motocyklu nr 
40-218 dwudziestokilkolebni szewc Michał 
Denys, zamieszkały przy ul. Ludowej 24 w  
Bogdan ówce. Najprawdopodobniej młodo­
ciany rowerzvsta nie zauważył jadącego z 
tyhi motocyklisty, gdyż niespodzianie zaczął 
hamować i usiłował następnie zawrócić T o ­
werem. W tym momencie wpadł na moto­
cykl, jadący zresztą prawidłowo^ strona 
prawą. Doszło do tragicznego zderzenia 
Baraban wyrzucony z siodełka runął na 
bruk, uderzając głową o kamień. Nastąp',1* 
pęknięcie czaszki i wstrząs mózgu. O fiar1 
tragicznego wypadku zmarła w kilka chwh 
po zderzeniu. Drugi tragiczny wypad*-h 
wydarzył się wczoraj wieczorem na ulic- 
Hetmańskiej. Auto ■ pocztowe najechało v" 
przechodzącego przez jezdnie 12-letniec> 
Henryka TTir«$ha, który upadł na bruk, d<- 
znając skomplikowanego złamania nog: 
Pogotowie Ratunkowe odwiozło Hirschą <b\ 
Szpitala Powszechnego. Policja prowadzi 
i w tym wypadku energiczne dochodzenia, 

—o: o—
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Polska Spółka Obuwia „B A TA “ we wszystkich 
swoich Hitach przygotowała dla młodzieży szkolnej 
najnowocześniejsze kątomierze i programy szkolne

na rok 1937/38.
FABR.
SKŁAD PŁÓCIEN, BIELIZNY i TOWARÓW BŁAWATNYCH 
P. KOWALSKI, ul. Wiślna 8. -  Tel. 159-84.

poleca znane z trwałości 
Płótna lniane i bawełniane, obrnsy, ręczniki, chusteczki, ścierki, sienniki, per- 
kale i zefiry. Kooe kołdry kapy, fartuszki i czepki, pończochy, skarpety, 
krawaty, kołnierze. Bielizna męska i damska trykotowa i wełniana. Barchany, 

flanele, ba]*. Klasztorne chustki wełniane kaszmirowe, włóczkowe pledy.
DoUatu w qb6r! Cenii wqfqIHowo nlsftte?

WITRAŻE I O SZKLEN IA  
ARTYSTYCZNE

od najskromniejszych do najbogatszych wykonuje od 1902 r.

KRAKOWSKI ZAKŁAD WITRAŻÓW

S. G. ŻELEŃSKI al. KrasiAkiego’23.
Talafon 106-16. -  P . K. O. 409-506.

Jakość najwyższa. Ceny niskie.
P R O J E K T Y  i O F E R T Y  G R A T IS .

15 złotych m edali.

PORTRETY z każdej fotografii najle­
piej zamówić w zakładzie 

fotograficznym J. W iśniowskiego, bez po 
średnika (agenta), podobieństwo gwaranto­

wane. Cer»v bardzo przystępne.

J .  W I Ś N I O W S K I
Kraków-Podgórze, Rynek 4

T elefon 172-43.

i imm
Wytwórnia szat l i tu r g ia c h

Kraków
ulioa S ław kow ska  241. p.
chwilowo wejście od ul. 

św. Marka 10.

Żywoty świętych
Ks. dra W. Galanta, 740 
stron, 7. 366 ilustracjami, 
najnowsze poprawione wy 
danie, oprawie, cena 12 zł. 
Zyele I śmierć Pana Jezusa. 
(Przez krzyż do nieba) — 
„Droga krzyżowa", oraz 
Żywot Najśw. Marii Panny, 
i Żywoty świętych format 
22x34 cm. w ozdobnei o- 
nrawie, cena 25 zł. Męka 
P. Jezusa str. 606, 5 zł. — 
Cuda Boże 2 t. 700 str. 6 zł. 
Żywot Pana Jezusa i Matki 
Najśw. o Mszy i Komunii św.
1 Wykład nauki Kościoła 
kat. str. 2.300, 3 t. 15 zł. 
Żywot Matki Boskiej str. 750, 
5 zł. Nauki2chrześcijańskie
2 t. str. 7k8, 6.50 zł. Qua 
V adis Sieneiewicza, str. 292 
w oprawi 3 zł. Pompea 
str. 552, 3 zł. Historia koś­
cioła kat. str. 180, 2 zł. — 
Wysyła: Wyd. „Czeczwa*.

Roźniatćw, Strutyn 124.

Zakład pogrzebowy
„ W I E C Z N O S C "

Karola Wagi, emerytowa­
nego asesora krak. Staro­
stwa Grodzkiego, Kraków, 
Mikołajska 5, tel. 140-47. 
Ceny najniższe. — Uwaga 

na adres !

P ra g n ie sz
w y g ra ć  tylko Kolektura 
ŃTeznleżność J. Tomaszew­
skiego, Kraków, ul. Flo­
riańska Nr. 45, obok Ja­

my Michalikowej.

Rytownik
Józef Harczyk,

Kraków, św. Tomasza 24 
Telefon 113-84. 

Pieczęcie gumowe i me­
talowe. Odznaki i nagro­
dy sportowe. — Tablice  
emaljowane i rytowane. 
G w ofdz le  do sztanda­
rów. Monogramy i gra- 

wury.

4 - masztowy

CYRK KORONA'[44 Oddział I.
przy Deptaku na ter. 
„W esołego Miasta*

Dziś w niedzielę 2 przedstawienia o gódz. 4 pop. r o

UROCZYSTY PROGRAM OTWARCIA
W spaniałe tresury zwierząt egzotycznych. 

Karkołomne akrobacje pod kopułą cyrku — 4 diabłów. 
Na czele wyborowego programu:

J. Sciwiarskl, I. Hergotówna, E. Ra], The Marlin, Fabjo, 5 Yladls itd 

C ałość program u  20 a tra k ey j!

Zwierzyniec czynny od godz. 9 rano do 10 w. W stęp 25 gr.

Prywatne dokształcające K U R S Y

„ W I E D Z  A “
KRAKÓW, ulica Pierackiego L. 14
przygotowujące na lekcjach zbiorowych w Kra­
kowie. oraz w drodze korespondencji, za 
pomocą zupełnie nowo opracowanych skry- 
ptów. programów i miesięcznych tematów.
przyjmuję wpisy na nowy rok szk. 1937/8:
1) Kurs maturyczny gimnazjum starego typu,
2) Kurs średni do egzaminu z 4-ch ki. gimn. 

nowego ustroju,
3) Kurs niższy z zakresu I. i II. kl. gimn. 

nowego ustroju,
4) Kurs 7-mio klasowej szkoły powszechnej.

U w aga : Uczniowie kursów korespon­
dencyjnych otrzymują co miesiąc, oprócz 
całkowitego materiału naukowego, tematy 
7. 6-ciu głównych przedmiotów do opraco­
wania. — Ponadto obowiązkowe egzaminy 
kollokwialne badają 3 razy w roku szk.

postępy uczniów.
—  Wykładaj? najwybitniejsze s ły fachowe. —

S E N S A C Y J N A  NOWOŚCI

Materace
tapczany, otomany, łóżkf. 
polowe, story do okien 
poleca: zakład tapicerski

Piechowicz
Kraków św. Krzyża 12. 

Telefon 161-41.

Dywany
dla kościołów, fabryczne 
i ręczne, kilimy, ehodoiki 
i t. p. poleca Wytwórnia

..K o b ierzec  “
L. Brozdowski, Kraków, 

Szewska 22.

L in o leu m
D y w a n y

Chodniki — Cer? ty — Fi 
ranki

Góralik, Rynek 20
Pończochy — Skarpetk 
Parasole — Szelki — Gu 
my — Wstążki — Fren 
dzle — Koloratki — przy 
bory do szycia i hattu ~ 

tanio

M T ą d k a r s k l c  przybo 
rsef ry,części samochodo 

we Anstro Daimler, Steyr 
Pucb, Ford, Fiat, Chevro- 
let, Motocykle Pucb, Ak­
cesoria, OPONY CONTI­
NENTAL poleca najtanie 
A u t o  t a r g  — Stanisław 
Słoninka, Kraków, Plac 
Szczepański 2. — Firma 

Katolicka.

Miejskie Zakłady
Ceramiczne

Kraków,
pl. Szczepański L. 5.

Telefon Nr. 114-72,
polecają: wyborowe 

wapno, cegłę masz. I. kl. 
i w szelk ie  m ateriały  

budowlane.

Kostiumy— Płaszcze
solidnie i po cenach przy­
stępnych wykonuje Salon 
okryć damskich TEOFIL 
D U D EK  Kraków, K ar­
melicka 55 parter.

W ie lk a
wysprzedaż posezonowa 

m ęsk ich  kosznl 
oraz bielizna damska 

I konfekcja
dziecinna ceny niżej 

własnych kosztów 
poleca:

C A N A D A
Kraków, 

plac Szczepański 9.
Jó ze f C e p u ra

Już  o tw a rty
sklep meblowy zjednoczo­
nych stolarzy tapicerów 

Kraków ul. Wiślua 1. 
Polecamy Klienteli swoje 

wyroby stolarskie.

Zakład rymarsko-galanteryjny

Eufjeniusz Saniński
Krakćw, Plac Szczepański 6.

poleca
po cenach bardzo niskich 
wszelką galanterie skórza- 
aą do podróży, myśliwska, 
sportową, wojskowa, szkol­
ną i dla psów oraz wszel­
kie wyroby i naprawy 

rymarsko-siodlarskie.

Nowocze­
sny automat 
6-cio mm. —
Wyrzuca au­
tomatycznie 
wystrzelone 
gilzy i strze­
la do celu 
metalowymi kulka­
mi ! — Huk strzału 
piorunujący I — Naj­
skuteczniejsza obro 
na przed napadem lub kradzieżą!
Cena luksusowego automatu tylko 
zł 6 95, 2 sztuki 13‘50. Setka naboi 
zł 3:60. Karta na broń zbyteczna. —
Wysyła się pocztą za pobraniem.

Adres dla lifllów:
Reprez. fabr. Edward W iśn ie w sk i, W arszaw a 1. De- B.

PI. Napoi., skr. poczt. 882.

fl& w a pokoje do wyna- 
“ ^ jecla na b i u r o  lub 
mieszkanie, Krzyża 5. — 
firma „Postęp" te). 148-14

|  T cx  n i o z ukończoną 
^  IV kl. gimnazjalną — 
przyjmie na p r a k t y k ę  
drogeria w Krakowie. — 
Zgłoszeuia do Redakcji 
„Głos Narodu* — pod 

„Drogi sta*

Wielmożnej Pani
kołdry w e ł n i a n e ,  koce, 
materie meblowe modne, 
stylowe, narzuty otoma 
nowe, firanki, portiery, 
drelichy materacowe, cho­
dniki, łóżeczka dziecinne 
p o l e c a  DEMBIŃSKI — 
Kraków, ul. św. Matka 
narożnik Floriańskiej 26

ć lo s p o d y n i  lat 40
znająca dobrą ku­

chnię, gospodarstwo ro l­
ne i podwórzowe —- po­
szukuje posady samo­
dzielnej najchętniej na 
plebani. — A. C. ul. Kra­
szewskiego, Willa pod 
„Gruszką* u Pani Nie- 

ciowej, Kryuica Zdrój.

KAPELUSZE
m ę s i e

i d!a Przewielebnego
Duchowieństwa

poleca

Jan KURZYDŁO
Kraków, św.Jana 12,

Telefon 175-12.

Czapki
cywilne, szkolne, mundu­
rowe sprzedaje wykonuje 
z własnych lub dostar­
czonych materiałów. Od­
nawia i przerabia kape­
lusze damskie i męskie 
według — najświeższych 

modeli.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru V. 
w Krakowie ul. Bonarka 18.
Sygn. V. Km. 807/36.

Obwieszczenie o licytacji nieruchomość)
Komornik Sądu Grodzkiego w Krakowie 

rewiru V. Piotr Bill, m ający kancelarię w 
Krakowie ul. Bonarka Nr 18, na podstawie 
art- 676 i 679 Kpc. podaje do publicznej 
wiadomości, że na wniosek wierzycielki Ko­
munalnej Kasy Oszczędności Powiatu K ra­
kowskiego w Krakowie odbędzie się, dnia 
11 października 1937 o godzinie 11.20 w Są­
dnie Grodzkim w Skawinie w sali Nr 2, dru­
ga sprzedaż w drodze licytacji następującej 
nieruchomości obecnie będących własnością 
dłnżniczki Anny z Janików I\limasowej a 
mianowicie realności lwh 45. 324. 11. 313, 
314. 520, 641 i 703 gminy kat, Rzezów, 
składających się z parcel budowlanych i 
gruntowych o łącznym obszarze 2 ha 54 ar. 
56 m. kw* czyli 4 morgi 678 sążni kw. oraz 
z domu murowanego o 2 ubikacjach miesz­
kalnych komorze i stajni tudzież przybudo­
wanej drewniautyj stodoły.

Nieruchomości te wspisane są w księdze 
gruntowej znajdującej się w Sądzie Grodz­
kim w Skawinie-

Nieruchomości te oszacowane zostały na 
kwotę 6103 zł- 40 gr-

Cena, wywołania wynosi kwotę 4068 zł. 
94 gr.

Przystępujący do przetargu obowiązany 
jest- złożyć rękojmię w wysokości 610 zł. 
34 gr.

Rękojmię należy złożyć w gotowjźnie albo 
w takich papierach wartościowych bądź ksią­
żeczkach wkładkowych instytucyj, w których 
wolno umieszczać fundusze małoletnich. Pą_ 
piery wartościowe przyjęte będą w v.-mości 
trzech czwartych części ceny giełdowej.

Przy licytacji będą zachowane ustawowe 
warunki licytacyjne, o ile dodatkowym public-z 
nem obwieszczeniem nie będą podane do wia­
domości warunki odmienne.

Prawa osób trzecich nie będą przeszkodą 
do licytacji i przesądzenia własności na rzecz 
nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed 
rozpoczęciem przetargu nie złażą dowodu, & 
wniosły powództwo o zwolnienie nieruchomości 
lub jej części od egzekucji, te  uzyskały posta­
nowienie właściwego sądu, nakazujące zawie­
szenie egzekucji.

W ciągu ostatnich dwóch- tygodni przed 
licytacją wolno oglądać nieruchomość w dnj 
powszednie od godziny 8-ej do 1S tej, i kta 
zaś postępowania egzekucyjnego można 
przeglądać w  Sądzie Grodzkim w Skawinie 
sala Nr. 2 do E 182/37.

Władze podatkowe i instytucje publicz­
ne wzywa się aby najpóźnej w terminie li­
cytacji zgłosiły zestawienie podatków i In. 
nych danin publicznych", należnych po dzień 
licytacji, pod rygorem u tra ty  mogącego im 
służyć z ustaw y pierwszeństwa zaspokoje­
nia.

Kraków dnia 26 sierpnia 1937 r.
Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru V.

') Piotr Bill,

Ogłoszenie zwykłe za wiere* milimetrewy . . . 20 gr.
Nadesłano na stronią 6 pe dziale gospedar. . . 5# gr
Komnnikaty „ , . N

„ na 1-sze.i * . 79 gr

m rz

CENY OGŁOSZEŃ Drebne za wyraz  ...................................................
Układ tabelaryeny •  50% dra laj.
Za saitrzeienie miejaea dolieea aft

Wydawca za „Katolickie Towarzystwo Wydawnicze* Sk* z o. o. dr St Kijak. —
Drukarnia Krakowskich Nakładów Graficznych i Wyd*wnic*yeh pod zarządem R. Ferka.
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